
»Akcia biuro«

«Bo nowe 

mieszkania

SOSNOWIEC. — W środę za­
kończył się wstępny etap kon­
troli mieszkań na terenie mia­
sta. Materiały zebrane przez 
tzw. „dwójki“ społeczne w po­
szczególnych dzielnicach staną 
się przedmiotem szczegółowej 
analizy komisji do spraw kon­
troli mieszkań. Celem tych 
prac będzie ustalenie ilości lo­
katorów zajmujących powierz­
chnię mieszkalną daleko więk­
szą od przysługującej, co po­
zwoli wygospodarować po­
trzebne miastu izby.

Równocześnie z akcją 
„mieszkania“ trwać będzie 
akcja „biura“. Komisja wysła­
ła już do wszystkich przedsię­
biorstw i zakładów pracy na 
terenie Sosnowca odpowiednie 
pisma i wzory protokołów, na 
podstawie których będzie mo­
żna wyszukać pomieszczenia 
biurowe ,,ponadnormatywne“. 
Pozwoli to na pewną kumula­
cję biur i urzędów, a co za 
tym idzie na wygospodarowa­
nie rezerwowych pomieszczeń 
biurowych.

Ma to bardzo poważne zna­
czenie, gdyż jak wiadomo wie­
le lokali mieszkalnych zajmo­
wanych jest dotąd przez róż­
nego rodzaju instytucje. Tak 
więc ostatecznym rezultatem 
akcji „biura" będzie odzyska­
nie izb mieszkalnych wykorzy 
stywanych dotąd w innych ce­
lach.

Pełne wyniki szeroko zakro­
jonej' akcji omówimy pod ko­
niec miesiąca. (o.w.)

Foto: Z. Kempa 
Maszty 

na złom!

Centrum Sosnowca oświe­
tla tysiące jarzeniówek któ 
re zastąpiły dawne oświetle­
nie.

Na ulicy Czerwonego Za­
głębia usunięto stare masz­
ty oświetleniowe, ale na uli­
cach: Warszawskiej, Modrzę 
jowskiej, Dekerta, Targo­
wej ,, sterczą” bezużytecznie 
żelazne słupy Obecnie nada 
ją się one tylko na złom.

Na zdjęciu efektowny . sta 
ruszek” na ulicy Dekerta■ 

(kem)

Mieszkańcy

Ożarowic

pomagaj

swej OSP

W Ożarowicach odby- 1 
ła się w ub. niedzielę do i 
niosła uroczystość 50-le- 1
cia istnienia Ochotniczej ' , 
Straży Pożarnej, w któ- । 
rej to wzięło udział 15 , 
jednostek OSP z poblis- l 
kich miejscowości. W 1 , 
uroczystościach wziął i 
udział również wicepre- 1
zes Zarządu Wojewódz- ।
kiego OSP ob. Machina, i 
który .w swoim przemó- ( 
wieniu powiedział m. , i 
in.: „Niech żyją ci, któ- 1 , 
rsry gaszą pożary. «

Doceniając wysiłek 
swej jednostki OSP, mie 
szkańcy Ożarowic ze 
składek społeczeństwa 
ufundowali sztandar, 
który przekazali w dniu 
jubileuszu na ręce na­
czelnika OSP w Ożaro­
wicach Władysława Dy- 
szego, a ten z kolei prze­
kazał sztandar chorąże­
mu jednostki OSP.

Warto jeszcze dodać, 
że dzięki wspólnemu Wy 
siłkowi mieszkańców 
Ożarowic, zebrano ma­
teriał budowl.i.ny o war­
tości około 100 tysięcy 
zł., dzięki czemu będzie 
można w najbliższym 
czasie rozpocząć przebu 
dowę starej remizy stra­
żackiej w Ożarowicach.

(wie)
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Brawo dąbrowscy inżynierowie!
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Spółdzielnia Inwalidów

Dobrego mamy opiekuna — mogą zapewne powiedzieć 
uczennice Liceum nr 1* przy ul. Pstrowskiego w Sosnowcu! 
Zakład opiekuńczy, którym jest Spółdzielnia Inwalidów „Na­
przód'' wyposażył szkołę w kompletną pracownię krawiecką. 
Znajdują się w niej obecnie: 6 maszyn do szycia, stoły kroj­
cze, nożyce, wykrojniki — słowem wszystko to co jest potrzeb­
ne do szycia. Pracownię przekazano do użytku w dniu 1 wrze­
śnia.

Ale na tej inwestycji nie kończy się pomoc Spółdzielni 
świadczona swej podopiecznej szkole. Spółdzielcy wystąpili 
z propozycją przeprowadzenia kursów kroju i szycia dla 
uczennic. Kierownictwo szkoły zaakceptowało wniosek. 
W przyszłości współpraca ta posunie się jeszcze dalej. Raz 
w tygodniu poszczególne grupy uczennic odwiedzą w celach 
praktyki spółdzielcze warsztaty krawieckie. Z bliska będą 
się mogły przyglądać produkcji krawieckiej na szerszą skalę. 
Na pewno i ta znajomość, zawarta w szkole z Rejem, Sien­
kiewiczem i algebrą, przyda się uczennicom w przyszłości.

(h)

Małe obiekty

Doroczne

Mysłowic

skie kopalnie. Problem zapo­
bieżenia stratom nie był łatwy 
do rozwiązania.

Wreszcie udaio się.
Dąbrowscy inżynierowie do-

Awaria... „wysiadła” prze­
twornica. Szyb wydobywczy 
kopalni X stoi. Na miejsce ja­
dą brygady remontowe Zakła­
dów Naprawczych Maszyn 
Elektrycznych w Dąbrowie.
Pracują dzień i noc, bez wy- szli do wniosku, że jedynym 
tchnienia w warunkach cięż­
kich, narażających zdrowie. 
Chodzi przecież o węgiel, o 
tysiące ton, o miliony złotych. 
Po kilku czy kilkunastu 
dniach walki z przetwornicą 
i czasem, skip rusza. Kopalnia 
poniosła jednak duże straty...

Jeszcze większe straty po­
nosi wówczas, kiedy zaistnieje 
konieczność okresowego re­
montu przetwornicy. Przez 
kilka tygodni, a nawet mie­
sięcy szyb wydobywczy stoi 
bezczynnie. Straty aczkolwiek 
... planowane są bardzo duże.

wyjściem z sytuacji jest zbu­
dowanie przetwornicy prze­
woźnej. Realizacja tej myśli 
była jednak nad wyraz trud­
na ponieważ waga urządzenia 
sięgała 50 ton. Mimo to po­
stanowili ze starych silników 
zbudować przetwornicę do 
szybów wyciągowych na ko­
palniach. Maszyna o mocy 
1.600 KW znajduje się w tej 
chwili w trakcie montażu. Aby 
móc przewozić 50 tonowego 
kolosa trzeba było sprowa­
dzić z NRF 
wozie marki

20 tonowe pod- 
Blumhardt.

Czy istnieje możliwość ich 
uniknięcia? -

Nad tym pytaniem zastana­
wiali się długo pracownicy 
techniczni ZNME. Leżały im 
bowiem na sercu straty jakie 
z tytułu remontu przetwórnie 
ponosiły zaglębiowskie i ślą-

przy Technikum Hutmctym

wykonano

czynem

społecznym

s po r towe

16 września bm. młodzież Technikum Hut­
niczego w Sosnowcu przeżyła swój wielki 
dzień. Zostały bowiem oddane do jej dyspo­
zycji małe obiekty sportowe Całkowity kom­
pleks tych obiektów składa się z basenu ką­
pielowego, 2 boisk do siatkówki, 2 do koszy­
kówki. boiska do piłki ręcznej oraz urządzeń 
lekkoatletycznych.

Na podkreślenie zasługuje fakt, że '.'Wszyst­
kie te obiekty wykonane zostały w czynie 
społecznym. Przy ich budowie pracowali sa­
mi uczniowie szkoły, ich rodzice, górnicy kop.

„Sosnowiec“ oraz fachowcy z huty „Buczka“. 
Wszystkie materiały niezbędne do budowy 
obiektów sportowych dostarczył zakład opie­
kuńczy — huta „Buczka“. W sumie przy bu­
dowie przepracowano w czynie społecznym 
12.600 godzin. Ogólną wartość urządzeń spor­
towych oblicza się na sumę 510 tys. zł, z cze­
go 472'tys. zł przypada na czyny społeczne.

Uroczystości otwarcia i przekazania obiek­
tów sportowych młodzieży szkolnej dokonał 
przewodniczący Prezydium MRN tow. Stefan 
Skrzydło, (m)

Zdjęcia: Z. Kempa

przetwórni ca

Miejska Rada Narodowa w 
Mysłowicach na swym ostatnim 
posiedzeniu podjęła uchwalę o 
przemianowaniu ul. Kolejki kon­
nej na ul. Tysiąclecia Państwa 
Polskiego. Przy ulicy tej stanie 
szkoła — pomnik Tysiąclecia, 
której budowy podjęła się kop. 
„Mysłowice".

Drugą uchwalą ustanowiono 
doroczne święto Dn¡ Mysłowic, 
które będzie obchodzone w trze­
cią sobotę i niedzielę września.

(m)

oszczędności

Powiatowa Komisja Planowa­
nia Gospodarczego przy Prez. 
PRN w Będzinie zakończyła po­
myślnie pierwszy etap rewizji 
inwestycyjnych. Łączna ilość za­
oszczędzonych pieniędzy zam­
knęła się kwotą 833 tys. zł.

Drugi etap, który trwać będzie 
do k-ońoa br. przynieść ma po­
nad milion złotych oszczędności. 
Do tej pory PKPG zanotowała 
już na swym koncie sumę 594 
tys. zł. (o. w.)

16 września dla uczczenia 600-lecia istnienia miasta 
Mysłowic dokonano w Parku Ludowym otwarcia tea­
tru letniego wybudowanego całkowicie w czynie spo­
łecznym. Aktu tego dokonał 1 sekretarz KM PZPR 
w Mysłowicach tow. Stefan Czarnecki. (m)

Dąbrowska 
przewoźna jest prototypem i 
stanowi nie lada sensację tech 
niczną, która w ciągu roku 
przyniesie polskiemu górni­
ctwu milionowe oszczędności. 
W czasie bowiem awarii czy 
remontów przetwórnie stałych 
przy szybach wyciągowych 
podłączona zostanie przetwor­
nica przewoźna. Wydobycie 
węgla odbywać się będzie bez 
zakłóceń i przestojów, (o. w.)

HEBE

A i YSŁOWICE przeżywają wielkie święto. W 
A A iniu 16 bm. zainaugurowane zostały 
/ \ / 1 obchody 600-lecia istnienia starego grodu 
/ w % nad Przeroszą.
’ ’ * Piękna słoneczna pogoda uczyniła uroczy­

stości otwarcia obchodów 600-lecia szcze­
gólnie barwnymi i radosnymi. Na długo przed wyzna­
czoną godziną na stadionie KS „Górnik" zebrali się 
harcerze, młodzież szkolna i zetemesowska, delegacje 
miejskich zakładów pracy, grupy regionalne oraz spo­
łeczeństwo miasta. Stąd wyruszył wielobrawny koro­
wód i przemaszerował ulicami miasta kierując się 
przed gmach Prezydium MRN. Tutaj, na placu, zebra­
ło się kilkadziesiąt tysięcy mieszkańców Mysłowic.

O godz. 10,15 na trybunie zajmują miejsca przedsta­
wiciele władz partyjnych i państwowych. Po otwarciu 

się w starym, uroczystości przez przewodniczącego Komitetu Hono- 
zimnym Baraku ■ B rewego Obchodu 600-lecia istnienia miasta tow. VVi- 

Przyszly rok % tolda Gawrońskiego głos zabiera zastępca przew. Woj. 
trudne warunki g RN Jerzy Ziętek. W swym krótkim przemówieniu 

omawia on ważniejsze wydarzenia związane z histo­
rią miasta i podkreśla, że Mysłowice zawsze były nie­
rozerwalnie związane z Polską. Mówca omawia rów­
nież okres powojenny miasta, w którym dużo zmieniło 
się na lepsze niemal że we wszystkich dziedzinach 
życia.

Po przemówieniu tow. J. Ziętka przy dźwiękach 
hymnu narodowego następuje uroczyste odsłonięcie 
tablicy pamiątkowej.

Następnie w auli Liceum Pedagogicznego rozpoczęła 
się uroczysta sesja MRN. Za stołem prezydialnym 
miejsca zajęli: członek Biura Politycznego Komitetu 
Centralnego i I sekretarz KW PZPR w Katowicach 
tow. Edward Gierek, sekretarz KW PZPR tow. Ry­
szard Trzcionka, minister górnictwa i energetyki tow. 
Jan Mitręga, zastępca przew. Prez.WRN tow. Jerzy Zię­
tek, konsul Związku Radzieckiego w Krakowie tow. 
VVitkor Bakin, posłowie do Sejmu PRL, członkowie 
miejskich władz oraz przedstawiciele stronnictw poli­
tycznych i społecznych oraz zaproszeni goście.

Otwarcia sesji dokonał przewodniczący Miejskiego 
Komitetu FJN tow. Władysław Zadecki. Następnie 
przew. Prezydium MRN w Mysłowicach tow. Roman 
Kubaj wygłosił referat, w którym nakreślił ogólny 
rozwój miasta oraz przytoczył historyczna dowody 
polskości miasta Mysłowic.

Po referacie delegacje z mysłowickich zakładów 
pracy złożyły na ręce tow. Gierka zobowiązania 
o przedterminowej realizacji tegorocznych zadań 
produkcyjnych. Zobowiązanie takie złożyły m. in. 
Przedsiębiorstwo Robót Górniczych, kop. „Mysłowice", 
Zakłady A-l 6, Zakłady Przemysłu Terenowego i Spół­
dzielnia Pracy Odlewników.

Następnie głos zabrał tow. Edward Gierek. W swym 
krótkim przemówieniu podziękował serdecznie w 
imieniu KW PZPR i Prezydium Woj. RN załogom 
miejskich zakładów pracy za ich zobowiązania 
przedterminowego wykonania planów gospodar­
czych.

W zakończeniu swego krótkiego wystąpienia tow. 
E. Gierek zwrócił się z apelem do wszystkich miesz­
kańców miasta, aby pamięć o radosnych chwilach 
związanych z obchodami 600-lecia przyświecała lu­
dziom w ich codziennej pracy.

Na zakończenie sesji tow. Ziętek udekorował Od­
znakami Zasłużonego w Rozwoju Województwa Ka­
towickiego kilku towarzyszy m. in. R. Kubaja, W. 
Ząbkowskiego i K. Kosłkiewlcza.

Uroczysta sesja została zakończona częścią arty­
styczną, w której wystąpił Zespół Ziemi Cieszyńskiej.

(emel)

Nowa szkoła

w Malinowicoch

Pisaliśmy swego czasu o bar­
dzo ciężkich ws runkach w ja­
kich uczą, się dzieci Malinowic 
i okolicznych wiosek. Istniejąca 
szkoła mieści 
zmurszałym i 
poniemieckim, 
zmieni jednak
malinowickich dzieci. W wiosce 
wybudowaną zostanie nowa 4- 
izbowa szkoła kosztem 2,4 min 
złotych, (o. w.)

Kobieta-»fałszerz«

skazana

Była kasjerką. Pracując w 
Grupie Remontowo-Budowla­
nej w Zagórzu, podległej Prez. 
PRN w Będzinie dokonywała 
zgodnie z nałożonymi na nią 
obowiązkami wszelkich opera­
cji finansowych: podejmowała 
i wpłacała pieniądze do ban­
ku, wypłacała pracownikom 
pensje, zaliczki, zasiłki choro­
bowe i tzw. ekwiwalent za pra 
nie. Ale dla Krystyny Piwoń­
skiej wszystkie te sprawy były 
zbyt pospolite i monotonne,

na 2 lata

więzienia

aby mogła je wykonywać 
przez dłuższy czas■ Znalazła 
więc
Skrzętnie studiowała podpisy 
różnych ludzi, po czym kolej­
no na trzech formularzach po­
życzkowych skierowanych do 
kasy zapomogowo-pożyczkowej 
spreparowała podpisy rzeko­
mych wnioskodawców i żyran 
tów, zagarniając w ten sposób 
do własnej kieszeni 3.500 zł. 
Niezależnie od tego wypłaciła 
sobie prawem kaduka bez­
zwrotne pożyczki na łączną su 
mę ponad 11.000 zł- Przy okazji 
nie rezygnowała także z po­
mniejszych sumek asygnowa- 
nych własnoręcznie z państwo 
wej kasy. '

Akt oskarżenia zarzuca jej 
zdefraudowanie łącznie około 
18 tys. zł w ciągu niespełna 10 
miesięcy pracy w kasie Grupy 
Remontowo - Budowlanej.
, Skłonności do lekkiego zdo­
bywania pieniędzy przez Kry­
stynę Piwońską zostały odpo­
wiednio „docenione’* przez sąd, 
który też skazał ją na 2 lata 
więzienia i 2.500 zł grzywny.

(o. w.) 
iiiiiiimiiiimiiiiim

Będzie pawilon 

handlowy 

w Zagórzu

Osiedle domków jednorodzin­
nych w Zagórzu rozbudowuje 
się nadzwyczaj szybko. Już w 
tej chwili stoi tu około 40 budyń 
ków. Niestety nie ma w osie­
dlu jak dotąd żadnych obiektów 
handlowych. Na szczęście kop. 
..Mortimer - Porąbka“, której 
górnicy w większości zamieśzku 
ją osiedle, zamierza w najbliż­
szym czasie wybudować nowo­
czesny pawilon handlowy. Taka 
placówka rozwiązałaby wszyst­
kie kłopoty gospodyń domowych. | 

(o. w.)

SOSNOWIEC

Spartakiada zakładowa w So 
snowieckiej Odlewni Staliwa 
dobiega końca. Rozegrano kon­
kurencje: strzelan e, spotkania 
w piłce nożnej i siatkowej.

W strzelaniu startowało 101 
uczestników oraz 15 drużyn 
(4-osobowych). Indywidualnie 
triumfował Magierowski (37 
pkt) przed Sochackim (35 pkt) 
i Mierzejewskim (35 pkt), nato­
miast drużynowo zwyciężył ze­
spół Działu K »"kolacji przed 
Dz. Technologicznym i Elek­
trycznym „A".

W piłce nożnej uzyskano re­
zultaty: Elektryczny — Umysło 
wi 6:0, Olewnia „B“ — Odlew­
nia „A“ 1:0, Elektryczny — Od 
lewnia „B" 0;L

sobie nowe zajęcie.

Meldunki ze spartakiady

W piłce siatkowej drużyn mę 
skich Umysłowi przegrali z dru 
żyną Elektrycznego 1:3.

ZAGORZE
Spartakiada 

Mortimer - 
rzii została 
Zwycięzcom 
rzeczowe i dyplomy. W 
nożnej na miano najlepszej za­
służyła drużyna Oddz Mecha­
nicznego, który w finale poko­
nał GMD 4:1 natomiast w siat­
kówce najlepiej spisała się 
drużyna GMD, która pokonała 
Oddz, Mierniczy 3:0,

zakładowa 
Porąbka“ w
już zakończona, 

wręczono nagrody 
piłce

kop. 
Zagó

Ponadto odbyły się konkuren 
cje lekkoatletyczne: trójbój i 
bieg na 2.000 m. W trójboju tri 
u.mfował Witold Wąż, który wy­
przedził Czesława Białika (obaj 
GMD) Jerzego Borkowskiego 
(Kolejowy), Marka Kasprzyka, 
Wacława Młynarskiego (Od­
dział G-III) i Władysława Ka­
rasia (Oddz. G-I). W biegu na 
2.000 m zwyciężył Włodzimierz 
Jędrusik — 6.28.0 min. przed 
Tadeuszem Kuzerą (DMG) — 
6.31.0 min. i Karolem Izdeb­
skim (DMG) — 6,48.0 min.

Zwycięzcy otrzymywali nagro 
dy rzeczowe, m. in. zegarki, 
teczki, portfele, portmonetki

itd. Wszystkie nagrody ufundo 
wali: Rada Zakładowa, Rada Ro 
botnicza i Dyrekcja kop. „Mor­
timer - Porąbka“.

W szachach, bilardzie
pongu rozgrywki w 
spartakiady, rozegrane 
w październiku.

i ping- 
ramach 
zostaną

DĄBROWA GÓRNICZA

w trakcie trwania spartakia­
dy miejskiej w Dąbrowie Gór­
niczej rozegrano już final pił­

karski. Drużyna ZNME pokona 
la 3:0 (2:0) drużynę huty
„Dzierżyński“, a w meczu o 
3 -4 miejsce Kop- Gen. Zawadź 
ki wysrała 4:1 (2:1) z Dąbrow­
ski Fabryką Obrabiarek. W siat 
kc-./ce triumfowała huta „Dzier 
żyński, która wyprzedziła kop, 
Gen. Zawadzki i ZNME,



Przegląd 

wydarzeń

8 ZASAD 
PROWADZENIA

ROZMÓW
ROZBROJENIOWYCH

Związek Radziecki i Stany 
Zjednoczone opublikowały 
2U bm. w Nowym Jorku 
wspólne oświadczenie o 8 za 
sadach prowadzenia rokowań 
rozbrojeniowych. Obie strony 
deklarują, że „wszystkie pań 
Stwa powinny przestrzegać 
zasady pokojowego rozwiązy 
wania spornych problemów“. 
Zasady te to:

1) cel — osiągnięcie pow­
szechnego rozbrojenia, 2) spo 
ry rozstrzygać środkami poko 
jowymi, 3) program rozbroję 
ńia powinien być realizowan 
etapami, 4) państwa bez prze 
wagi militarnej, 5) ścisła kon 
trola międzynarodowa, 6) Mię 
dzynarodowa organizacja i 
grupy inspekcyjne, 7) działał 
ność — bez veta, 8) umocnię 
nie instytucji pokojowych.

HAMMARSKJOELD
ZGINĄŁ

W KATASTROFIE 
SAMOLOTOWEJ

Dag Hammarskjoeld zginął 
w katastrofie lotniczej w po 
bliżu Mufulira w północnej 
Rodezji. Wiadomość została 
oficjalnie podana przez rzecz 
nika północnej Rodezji. Zwło 
ki Hammarskjoelda zostały 
formalnie zidentyfikowane. 
Gdy ekipa ratownicza dotar­
ła na miejsce katastrofy sa­
molot jeszcze się tlił. Obok 
znaleziono zwłoki 6 osób. Je 
dynym pasażerem który oca­
lał jest sierżant Harold Ju­
lian członek służby bezpie­
czeństwa ONZ,

PORAŻKA CDU 
I KANCLERZA
ADENAUERA

Wyniki niedzielnego głoso­
wania do Bundestagu przy­
niosły wyraźną porażkę 
CDU. Straciła ona abso­
lutną większość w Bundesta­
gu otrzymując tylko 241 man 
datów w porównaniu z 270 
mandatami z 1957 roku. Po­
rażka CDU oznacza, że przy­
szły gabinet będzie musiai 
być koalicyjny. Klęska ade- 
nauerowskiej CDU jest odbi­
ciem powszechnego niezado­
wolenia ludności NRF z po­
wtarzanych nawoływań kanc 
lerza Adenauera do uzbroję 
nia atomowego i jego polity­
ki antypokojowej.

WIELKA BRYTANIA
BĘDZIE GŁOSOWAĆ

ZA UDZIAŁEM
CHIN LUDOWYCH 

W ONZ

Rzecznik delegacji brytyj­
skiej w ÓNZ oświadczył na 
konferencji prasowej w No­
wym Jorku, iż logiczne jest 
aby Chińska Republika Ludo 
wa zasiadła w OÑZ. Rzecz­
nik poinformował, że jeżeli 
zostanie przedłożona rezolu­
cja w sprawie przyjęcia Chiń 
sklej Republiki Ludowej do 
ONZ, Wielka Brytania bę­
dzie za nią głosować. Rzecz­
nik zwrócił uwagę, iż stano­
wisko Wielkiej Brytanii róż­
ni się w tej sprawie od sta­
nowiska zajmowanego przez 
USA.

WYKONANIE 
WYROKU

NA BYŁYCH
PRZED­

STAWICIELACH
RZĄDU TURECKIEGO

W ubiegłą sobotę stracono 
przez powieszenie dwóch by­
łych członków rządu tureckie 
go - byłego ministra spraw 
zagranicznych Zorlu i byłe­
go ministra Finansów Polat- 
karta. Następnego dnia w nie 
dzielę stracony został także 
przez powieszenie były pre­
mier Turcji Menderes. Jak 
wiadomo Mendereś usiyszaw 
szy o wydanym ha niego wy 
roku śmierci usiłował popeł­
nić samobójstwo. Po całkowi 
tym powrocie do zdrowia na 
stąpiło jednak wykonanie wy 
roku.

ZAWIESZENIE BRONI 
W KATANDZE

Powołując się na Oświad­
czenia Czombego złożone na 
konferencji prasowej, kore­
spondent Reutera donosi o 
osiągnięciu prowizorycznego 
wstrzymania broni między 
wojskami Katangi i silami 
Narodów Zjednoczonych. Po 
rozumienie ma wejść w ży­
cie minutę po północy. Prze 
widuje ono wymianę jeńców 
oraz całkowite wstrzymanie 
ruchów wszystkich wojsk i 
transportów broni i amunicji. 
W Katandze siły ONZ straci 
ły 13 zabitych i 63 rannych. 
Ponadto do niewoli dostało 
się 155 żołnierzy irlandzkich, 
Największe straty w zabitych 
i rannych ponieśli hindusi.

OD 1 PAŹDZIERNIKA 
czas Środkowo­

europejski

Zgodnie z zarządzeniem 
Prezesa Rady Ministrów od 
dnia 1 października obo­
wiązywać będzie w Polsce 
czas środkowoeuropejski. W 
związku z tym w nocy Z 30 
września na 1 października 
cofamy wskazówki zegara o 
1 godzinę.

HIM®

za dramat

Przywitali się jak przystało na starych kumpli. Rzucili 
przez zęby zwyczajowe „siemasz” i poszli uczcić spotkanie. 
Jan Zaczyński przyjechał do Strzemieszyc. Eugeniusz Fran­
czak, jako gospodarz, poczuł się w obowiązku postawić 
flaszkę. Weszli do Strzemieszyckiej gospody. Zamówili bu­
telkę wina. Wypili. Buraczany płyn wydawał się śmiesznie 
slaby i nie zaspokoił smaku dobranych przyjaciół. Prze­
nieśli się więc do kumpla Z. Zgodnie z ich przewidywaniami 
Z. postawił pół litra czystej. Sączyli wódę, gadali, zabawiali 
się wulgarnymi dowcipami. Dochodziła godz. 23,00. Fran­
czak i Zaczyński pożegnali kumpla. Wracali do domu...

Na stację strzemieszyckiego 
dworca wjechał pociąg z Sos­
nowca. Zbliżała się północ. Kil-
iiiiiniiiiiimiuiuiiuiiiiiiiiiiinuiiniiiiiiiiiiiiuimi

Melo iesMI

rozpocznie się

niebawem

Na 16 hektarach nieużytków 
w Sosnowcu trzeba będzie za­
sadzić tej jesieni aż 60 tysięcy 
różnych drzew! Teraz już chy­
ba wszystkim wiadomo na 
czym polegać będzie „akcja — 
jesień 1961",

Sadzenie drzew skupi się 
tęgo roku w 4 miejscach: na 
nieużytkach w Dębowej Gó­
rze, przy autostradzie K-D, 
przy ul. Naftowej oraz w 
dzielnicy Srodula. Część drzew 
zasadzą pracownicy Zarządu 
Zieleni Miejskiej, wykwalifi­
kowani w tej dziedzinie. Nie 
będą jednak w stanie wyko­
nać całej tej pracy przed na­
dejściem zimy. Dlatego też 
mile będzie widziana każda 
pomoc. Liczy się tutaj przede 
wszystkim na pomoc młodzie­
ży szkolnej oraz zakładów pra­
cy. (h)

ku pasażerów rozpłynęła się 
szybko w przydworcowych uli­
cach. 21-letnia Anna ścisnęła 
mocniej torbę ; przyśpieszonym 
krokiem ruszyła w kierunku do­
mu. Nagle wyrosły 
dwie rosłe sylwetki 
Anna przez moment, 
la, pa czym starała 
nęć zastępujących
natrętów. Ale panowie ani my- 
śleli ustąpić. Jeden z nich wyr­
wał jej z ręki torbę i powoli 
wszedł w ciemną bocznicę, dru­
gi — chwyci! dziewczynę pod rę­
kę i1 pociągnął. Nim Anna zo­
rientowała się w sytuacji zna­
lazła się na mrocznej polance. 
Próbowała coś mówić, protesto­
wać. Franczak i Zaczyński, — 
bo oni to byli — ani eh cieli 
słuchać dziewczyny. Powalili ją 
na ziemię, rozebrali i w sposób 
haniebny, ordynarny zgwałcili. . 
21-letnia Anną w ciągu kilku 
godzin nocy przeżyła koszmarny 
dramat. Gwałciciele ciągnęli ją 
prrez mroczne i zalane deszczem 
pola — nagą i półprzytomną, 
dając unust. swym perwersyjnym 
skłonnościom. Wreszcie obolałą 
i zmaltretowaną porzucili na tra 
wie. Anna wróciła do domu w 
stanie kompletnego wyczerpania 
nerwowego. Zapamiętała jednak 
twarze sprawców swej tragedii. 
W kilka dni później Eugeniusz 
Franczak i Jan Zaczyński trafi­
li d > wiezienia. Ostatnio zaś za­
siedli na ławie oskarżonych.

Wyrokiem Sądu Powiatowe­
go w Będzinie Eugeniusz 
Franczak został skazany na 
10 lat więzienia, zaś jego kom­
pan — Jan Zaczyński na 3 la-

przed nią

przystanę- 
się wymi- 
jej drogę

(O. W.)

Wystawa postępu technicznego 

i racjonalizacji

Z okazji obchodów 600-le 
cia miasta Mysłowic została 
otwarta wystawa postępu te 
chnicznego i nacjonalizacji 
przedsiębiorstw wykonaw­
stwa inwestycyjnego w gór­
nictwie.

Na otwaree wystawy przy 
byli minister górnictwa i e- 
nergetyki toż. Jan Mitręga, 
przedstawiciele Komitetu Wo 
jewódzkiego Partii i Prezy­
dium Woj RN oraz miejsco­
wych w'adz. Leżnie zebra­
nych gości pow t-1 dyrektor 
Przedsiębiorstwa Robót Gór 
niczych tow. Tadeusz Zmu­
da no czym przecięcia wstę­
gi dokonał minister Jan Mi­
tręga.

Wystawa ta, której organi 
zatorem jest Zjednoczenie 
Budownictwa Górniczego - 
w myśl założeń, ma na celu 
pobudzenie twórczej myśli 
naszych robotników i inży­
nierów do coraz szerszego 
wprowadzania postępu tech­
nicznego w kopalniach.

Na wystawie pokazano sze 
reg maszyn i urządzeń górni 
czych do ladowmia, urabia 
nia. transportu, betonowania 
i wiertnictwa, przy pomocy 
których budowniczowie no­
wych kopalń udostęomają no 
we złoża węglowe, (emel)

Lekkomyślność i wódko

WYSIEDLIĆ

TAKIEGO

LOKATORA!

Ileż to ludzi marzy o własnym kącie! Bodajże o jednym 
skromnym pomieszczeniu. Przyczem własny kąt w nowym 
budynku, a więc z tzw. wygodami jest szczytem marzeń.

Tymczasem są osobnicy, 
którzy nie potrafią docenić 
tego co już posiadają. Rozmy­
ślnie niszczą dobro społeczne. 
W nowym lokalu przy ul. Ce­
diera 8 w Sosnowcu mieszka 
np. rodzina Gremłowskich. 
Mieszkanie, które zajmują 
jest już tak potwornie znisz­
czone, że kandydaci na na­
stępnych lokatorów musieliby 
przed wprowadzeniem się 
przeprowadzić kapitalny re­
mont. pomieszczenia. Okna 
mieszkania nieczyszczone od 
tet, zachlapane ściany i zde­
wastowane inne urządzenia. 
Krążą pogłoski, że z mieszka­
nia Gremłowskich „przecieka” 
robactwo. No cóż, nawet je­
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zmieniają wies

zawierciańską

-przłczyno straszliseso owaiii |

Był sobotni wieczór. Trzej 
młodzieńcy z Mrzy głodka, 
skorzy do tzw. kawalerskiej 
jazdy na motorze, postano­
wili zrobić .wypad” do Mysz 
kowa. Jeden z nich — Jerzy 
Pucek miał własnego ,,Juna

ka” — wprawdzie niezareje- 
strowanego, nie posiadał tak 
że prawa jazdy, ale to by­
najmniej nie przeszkadzało 
mu w użytkowaniu motoru.

»KAKTUS«

Przed wyjazdem, dla doda 
nia sobie animuszu, wstąpili 
na jednego 
„Jaskółka” 
Oczywiście 
skończyło się
i dopiero kiedy byli już po-

do restauracji 
w Mrzygtodzie. 
bynajmniej nie 
na tym jednym

góle nie był uprawniony do 
prowadzenia pojazdu mecha­
nicznego.

W niedługim czasie Jerzy 
Pucek będzie odpowiadał 
przed sądem za spowcdowa 
nie wypadku. Otrzyma na 
pewno surową karę, ale na­
wet najsurowszy wyrok nie 
przywróci życia dwom jego 
kolegom, (kaś)

I 

=

Bo dnia dzisiejszego z 213 wniosków zrealizowano całko­
wicie 38. Podajemy dalsze informacje dotyczące reali­
zacji wniosków wyborczych w po w. zawierciańskim. 
Oto najważniejsze z nich załatwione przy pomocy 

Powiatowej Rady Narodowej.
Uwałowano drogi bite Zawiercie - Blanowice, Ogrodzieniec 

- Ryczow, a także jezdnie w Najdziszowie, Nowej Wsi, Topo- 
rowicach, wytyczono drogi w Kroczycach Okupnych i w Zar- 
kowicach. Wykonano oświetlenie uliczne w Skałce kosztem 4 
tysięcy zł., zelektryfikowano Piecki kosztem 132 tys. zł.

Dużo zrobiono w dziedzinie kulturalno - oświatowej. M. in. 
w świetlicy w Rokitnie Szlacheckim urządzono i oddano do 
użytku piękną salę widowiskową, wydatkując na ten cel 30 
tysięcy zł., a dla świetlicy w Brudzowicach dostarczono nowe 
krzesła wartości 20 tys. zł. W tym miesiącu zakupiony zosta­
nie dla tej świetlicy telewizor. Jeden z najlepszych zespołów 
artystycznych, ludowy zespół z Kroczyc otrzymał z Prez. PRN 
dotację w wys. 1 728 zł.

Jeszcze we wrześniu br. rozpocznie się budowa szkoły w 
Norsku, do której przygotowano całość dokumentacji, a w 
dalszych zamierzeniach przewiduje się budowę nowej szkoły 
i mieszkania dla kierownika w Głuchowi each Sulikowskich.

Rozpoczęto wreszcie budowę bardzo potrzebnego dla mło­
dzieży stadionu sportowego w Łazach. Dużę-ktoflOiy miał Sie­
wierz z obsługą telefoniczną. Mówili już o tym wyborcy. 
W tym. roku uruchomiono tu centralę obsługiwaną przez całą 
dobę/Dła ludności Żelazka i Śrubami uruchomiono przysta­
nek PKS-u na drodze Olkusz - Ogrodzieniec. Przystanek au­
tobusowy otrzyma również Kuźnia Świętojańska.

Wymieniliśmy najbardziej palące potrzeby ludności, zreali­
zowane dotychczas. Na marginesie trzeba stwierdzić, że nie 
wszyscy mieszkańcy osiedli i wsi doceniają ogromną wartość 
czynów społecznych, nie wykazują inicjatywy w niesieniu po­
mocy swoim władzom terenowym.

Wskazanym jest, aby cale społeczeństwo wiejskie, aktyw 
gospodarczy i społeczny zainteresowały się bliżej programem 
wyborczym, by ludność nie ociągała się w podejmowaniu 
gospodarskich czynów społecznych. Od tych bowiem czynów 
od takiej realnej pomocy zależy w dużym stopniu dalsza re­
alizacja pozostałych wniosków. (P)

spotkają się 

w Myszkowie

steśmy skłonni uwierzyć w tę 
niby plotkę. Przy takim sta­
nie sanitarnym!

W mieszkaniu tym dzieje 
się jeszcze inna tragedia. 
Gremłowscy mają czworo 
dzieci, a 5-te niebawem ujrzy 
światło dzienne. Głowa rodzi­
ny — 25-letni papa Gremłow- 
ski — nigdzie nie pracuje. I 
rzekomo nie wybiera się do 
pracy. Starsze dzieci często 
dożywiają się u sąsiadów.

Papa Gremłowski twierdzi, 
że w takich warunkach praco­
wać nie może. Prezydium po­
winno dać mu nowe, większe 
mieszkanie. Już dwukrotnie 
składał podobno wniosek o 
przydział nowego mieszkania. 
Oczywiście nie dziwimy się 
wcale, że mieszkania nie otrzy 
mal. Proponujemy nawet, aby 
mu odebrać to - które posia­
da. Tego rodzaju rodzina nie 
powinna zajmować mieszka­
nia w centrum miasta, tylko 
gdzieś na peryferiach, w ba­
rakach. Nie można dopuścić 
do dewastacji nowego domu, 
który ma służyć ludziom przez 
kilkadziesiąt jeszcze lat! (h)

W ubiegłą niedzielę w So 
koinikach i Pi ń czy each w 
pow. myszkowskim, odbyły 
się rejonowe olimpiady rol­
nicze. Wzięło w nich udział 
ok. 70 dziewcząt i chłopców, 
uczestniczących w szkole­
niach Przysposobienia Rolni 
czego.

W wyniku eliminacji do 
dalszego turnieju zakwalifi­
kowało się 36 osób, które w 
najbliższą niedzielę wezmą 
udział w finałowych rotzgryw 
kach. Wszyscy uczestnicy o- 
limpiady otrzymali cenne 
książki rolnicze, a 6 najlep­
szych dostało nagrody — a- 
parały fotograficzne, teczki 
i torby turystycznie.

Na zwycięzców olimpiady 
powiatowej czeka również 
wiele wartościowych na­
gród. (k)

Chłopak utonął

w bajorze

Lato ma się już ku końcowi, a 
jednak ostatnia, gorąca niedziela 
wrześniowa pociągnęła za sobą 
nowy wypadek utonięcia. W ba­
jorkach na tzw. bagrze znajdują 
cycli się między Szopienicami a 
Sosnowcem utonął 12-letni Alek­
sander Wrona, zamieszkały w 
Sosnowcu przy ul. Modrzejew­
skiej 21. Pomoc nadeszła za póź­
no.

Mając już za sobą pewien 
smutny bilans stwierdzić trze­
ba. że młodzi chłopcy są bar­
dziej nierozważni od dziewcząt. 
I dlatego też oni częściej padają 
ofiarą kąpieli, (h)

Blltieko w nowym pomieszczeniu

Dotychczas Powiatowa Biblioteka w Myszkowie pracowała 
w trudnych warunkach, mieściła się mianowicie w dwu ma­
łych przechodnich pokojach, w których absolutnie nie można 
było zmieścić 15 - tysięcznego księgozbioru.

Ale już niedługo nastąpi przeprowadzka biblioteki do nowe­
go lokalu przy ul. Kościuszki, który dawniej zajmowały biura 
PZU. W nowym lokalu oprócz wypożyczalni urządzona zosta­
nie również czytelnia. (k)

PROSIMY O INTERWENCJĘ MO

I Miejsca zabaw dzieci 

=
niech służą dzieciom

W Parku Kultury Fizycznej w kiej sytuacji rodzice kapitulowa- 
Śosiiowcu urządzono swego cza- **“ •« -
su bardzo przyjemny kącik dla 
dzieci. Znalazły się tam: dom 
Baby Jagi“ i karuzele, huśtaw­
ki i stoliki - muchomory. Na 
pewno dużo złotówek pochłonę­
ła ta inwestycja!

Sosnowieckim rodzicom i dzie­
ciom znane jest bardzo dobrze 
to miejsce i nic dziwnego, że w 
ostatnią ciepłą niedzielę sporo 
wesołego ludka tam przybyło. 
Dzieci oczywiście chciały się za­
bawić. Tymczasem karuzelę oku 
powało przez dłuższy czas 2 nie­
trzeźwych facetów. Wyczynami 
na karuzeli popisywali się przed 
swoimi wybrankami. Na zwra- 

I cane im przez rodziców uwagi - 
odpowiadali ordynarnie. W ta-

iii - nie chcąc Wywpływać zgor­
szenia.

W domku Baby Jagi ,urzędo­
wał” jakiś prywatny handlo­
wiec, który oferował kupno 
dropsów. I to było jedyne źródło 
zaopatrzenia. A słonko dobrze 
grzało i dzieci chętnie napiły by 
się wody sodowej czy oranżady.

Jeszcze w tym roku będzie na 
pewno kilka ładnych i słonecz­
nych dni i wówczas kiosk mo­
że być czynny przynajmniej w 
godzinach popołudniowych.

A na pijanych facetów wygłu­
piających się na dziecięcych ka­
ruzelach MO znajdzie chyba ja­
kiś sposób?

wyrósł 

w Porębie

W Porębie odbyło się w tych 
dniach otwarcie ZMS-owskiego 
klubu pod nazwą „Kaktus'. W 
uroczystości otwarcia wziął u- 
dział aktyw młodzieżowy Porę­
by, Zawiercia i powiatu, a także 
delęgacje z Bielska. Piekar, Czę 
stochowy i Sosnowca.

W czasie otwarcia wygłoszono 
ciekawe pogadanki, zastanawia 
no się nad nowymi, bardziej 
chwytliwymi formami pracjl z 
młodzieżą. Uczestnicy uroczysto­
ści domagali się kulturalnych 
imprez i dyskusji zbiorowych 
nad problemami literatury, mu­
zyki i sztuki teatralnej, bliższe­
go zainteresowania się klubów 
problemami społecznymi.

Po części oficjalnej odbył się 
wieczorek pod hasłem „Jak na­
leży urządzać wieczory klubo­
we“. W czasie wieczorku zorga­
nizowano „Festyn Piosenki“, w 
którym wzięło udział 70 amato­
rów, piosenkarek i piosenka­
rzy. Laureatką festynu została 
kol. Haladus z porębsklego 
„Kaktusa".

Powodzeniem cieszył się rów­
nież teleturniej „Wiem wszystko 
o kaktusie” oraz pomysłowa „lo 
teria z groszkiem“. - Polegała 
ona na odgadnięciu ilości ziarn 
grochu, wsypywanego na ocz»ch 
wszystkich do słojów. — Śmiechu 
i humoru było przy tym co nie­
miara.

Przy aplauzie zebranych wrę­
czono również nagrody .dla z wy 
cięzców młodzieżowej spartakia­
dy zakładowej przy FUM „Po­
ręba“.

Na zakończenie tej miłej uro­
czystości odbyła się koleżeńska 
zabawa, do której przygrywał ze 
spół dixilendowy „Kaktusa“ pod 
dyrekcją Tadeusza Kubisy. (P)

Kółko rolnicze

- państwa

Kółko Rolnicze w Koziegło­
wach jest użytkownikiem kilku 
hetkarów ziemi, na których w 
br. posiano zboże. Zarząd kółka 
na posiedzeniu w dniu 13 bm. 
postanowił, że 1.600 kg zboża ze­
branego z tej ziemi dostarczy 
państwu. (k)

rządnie podchmieleni w trój­
kę wsiedli na motor. Mimo, 
że było już mroczno jechali 
bez świateł i dość szybko.

Kiedy mijali jeden z zakrę 
łów, nie zauważyli nadjeżdża 
jącej z przeciwnej strony 
furmanki i z eaiym impetem 
wpadli na nią. Skutki tego 
zderzenia były tragiczne. Sie 
dzący jako ostatni na moto­
rze — Marian Zak poniósł 
śmierć na miejscu. Drugi z 
pasażerów Eugeniusz Gortel, 
w stanie bardzo ciężkim zo­
stał przewieziony do szpitala 
i tu po kilku dniach zmarl. 
Najmniej poszkodowany wy 
szedł z katastrofy jej bezpo­
średni sprawca, kierowca 
„Junaka" — Jerzy Pucek. 
Zresztą natychmiast po zde 
rżeniu, kiedy jego koledzy 
konali na szosie, zbiegł. Do 
piero po kilku godzinach zdo 
lano ustalić jego personalia. 
Stwierdzono również, że był 
on prawdziwym piratem dr o 
gowym, prawdziwym postra 
chem ludzi w okolicy. Jeździ 
zawsze szybko, nieostrożnie 
i brawurowo, mimo, że w o-

SKANDAL 

przy ul. Ostrogórskiej

w Sosnowcu

Nie wiadomo kto wpadi 
na tak „genialny’ pomysł 
umiejscowić w pobliżu do­
mów mieszkalnych i przed­
szkola urządzenia do goto 
wania asfaltu. Asfalt ten 
przewozi się później na 
miejsca wykonywania no­
wych nawierzchni ulic. Za­
pachy i dym zatruwają ży 
cie mieszkańcom okolicz­
nych domów.

Jeśli dodamy do tego je­
szcze hałas pracujących ma 
szyn - mamy pełny obraz 
gehenny ludzi, którzy in­
terweniują wszędzie, gdzie 
tylko mogą, aby tę pla­
cówkę przenieść o kilometr 
dalej. Mamy nadzieję, że 
Prez. MRN w Sosnowcu po 
stara się o natychmiasto­
wą zmianę lokalizacji.

Na zdjęciu fragment bu­
dynków ledwo widocznych 
z poza dymu wydobywają­
cego się z palenisk kotłów 
podgrzewających asfalt.

Tekst i 2d jecie Wt Wieczorek

Klient płaci 

i ma prawo wymagać

Wielu rodziców stoi teraz 
przed problemem kupna dla 
dzieci płaszczyków zimowych. 
Cóż. zima — jak się to mówi — 
na karku.

Ob. B. z Sosnowca miał iden 
tyczny problem do rozwiąza­
nia. Córce konieczny był 
płaszcz. Pewnego dnia ob. B. 
wstąpił do sklepu z konfekcją 
PSS-u przy ul. Czerwonego 
Zagłębia (obok księgarni), a 
ponieważ płaszczyki były, 
więc zakupił.

Jeszcze w sklepie ob. B. do­
wiedział się, że w ramach 
wpłaconej kwoty za płaszcz 
(900 zł.) otrzyma jako dodatki 
do artykułu pokrowiec prze- 
ciwmolowy z Plastiku oraz 
wieszak. Dodatków — oczywiś­
cie — nie ,.przymierzał“, ani 
nie sprawdzał. I oto w domu, 
po rozpakowaniu sprawunku 
okazało się, że pokrowiec na­
da je się w sam raz na kostiu- 
mik dziecięcy, a wieszak jest 
złamany.

Ob. B. zaraz interweniował. 
Ekspedientka rozłożyła jednak 
bezradnie ręce, zapewniając 
go, że takie dodatki najwidocz 
niej otrzymali i nic na to nie 
poradzi. Chyba, że kierownicz­
ka pomoże, lecz jej nie ma o- 
becnie w sklepie.

Kto wobec tego wysłucha 
słusznych żądań klienta?

<h)

Tak właśnie wygląda fragment dziecięcego zakątka w Parku 
Kultury. W głębi widoczny damek Ba bp Jagi, w którym 
w ostatnią niedzielę urzędował, prywatny handlarz dropsami. 
A w doniku tym z powodzeniem mógłby być czynny kiosk 
PSS~u. I po to zresztą obiekt ten postawiono! Foto: Z. Kempa
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Ofiary własnej nieostrożności

Kilkanaście dni temu, na ulicę 1 Maja w Sos­
nowcu wybiegł nagle, nie oglądając sie na jezd­
nię, 15-letni Ignacy Mentlewicz. Za moment 
znalazł się pod kołami przejeżdżającego samo­
chodu, a za dalsze parę minut — w szpitalu. 
Lekarze »twierdzili poważne uszkodzenie ciała. 
Wizja lokalna przeprowadzona w miejscu wy­
padku wykazała jednak, że winę ponosi tu tvlko 
chłopak. Kierowca samochodu jechał prawi­
dłowo.

W parę dni po opisanym wypadku na ul. 22

Lipca przytrafił się drugi, niemal że identyczny 
wypadek. Ofiarą padł tutaj Eugeniusz Fiałkow­
ski.

Fiałkowski będąc w stanie nietrzeźwym wy­
szedł nierozważnie na jezdnię, i wtedy potrącił 
go samochód ciężarowy. Kierowca chcąc jakoś 
wyminąć marudera wjechał nawet na chodnik. 
I tylko dzięki temu manewrowi Fiałkowski żyje. 
Szczęście w nieszczęściu, że w tym momencie 
nikt nie znajdował się na chodniku. (h)

Str. 2 WIADOMOŚCI



Dewizy w kolorowych

pudełkach
roku

„Decorum" — to jeden z tych 
zakładów sosnowieckich, które 
przynoszą sporo sławy miastu 
nie tylko w kraju, ale i daleko 
poza jego granicami. Sosno­
wiecka Fabryka Opakowań 
Blaszanych od 50 z górą lat 
specjalizuje się w produkcji 
różnego rodzaju puszek, pude­
łek i pancerzy, dla przemysłu 
chemicznego, mięsnego i spo­
żywczego.

W ciągu roku sosnowiecką 
fabrykę opuszczają setki ty­
sięcy sztuk najróżniejszych, 
bajecznie kolorowych opako­
wań blaszanych, które wespół 
z polską szynką, słodyczami, 
chemikaliami trafiają na rynki 
zagraniczne Europy, Azji, Áfry 
ki i Ameryki.

„Decorum“ — zakład o du­
żych tradycjach i doświadczo­
nej załodze nie cofa się przed 
eksperymentami. Nie tak daw­
no trafiły do polskich central 
eksportowych ozdobne patery 
i barwne pancerze (korpusy) 
do termosów o pojemności 0.4, 
0,6 i 0.75 litra... Pijąc kompoty 
czy jedząc ogórki konserwowe 
nie zdajemy sobie sprawy, że

praktyczne zamknięcia do sło­
jów pochodzą właśnie z so­
snowieckiej fabryki. „Deco­
rum“ mające monopol na tego 
typu produkcję dostarcza co­
rocznie zakładom przetwór­

czym 28 min sztuk zamknięć. 
Także zgrabne pudełeczka w 
których kupujemy kawę „Ma- 
rago“ — wytwarzane są w 
Sosnowcu.

Jak nas poinformowali: dy­
rektor „Decorum“ — Okular­
czyk i główny inżynier — Spe­
cjał, fabryka przygotowuje w 
tej chwili nowe asortymenty 
produktów z blachy — prosto­
kątne tace (bardzo poszukiwa­
ne na rynku) oraz kubki ba­
teryjne do aparatów radio­
wych marki „Eitra“.

W stadium opracowań tech­
nicznych znajdują się także 
kapsle do „korkowania“ bu­
telek spirytusu i wódek ga­
tunkowych. eksportowanych 
do wielu krajów. Dotąd me­
talowe kapsle sprowadzano 
z Anglii — oczywiście za de­
wizy.

Cała produkcja „Decorum“ 
(ponad 35 asortymentów) odzna

czas się najwyższą jakością. 
Stara prawda, iż pomysłowe i 
estetyczne opokowanie jest 
najlepszą reklamą dla towaru, 
znalazła wreszcie pełne zro­
zumienie. Dziś, każda puszka 
posiada barwną, czytelną sza­
tę litograficzną opracowaną 
przez najlepszych grafików. 
Na jakość produktów wpły­
nęły także sprowadzone z Bel­
gii i NRF maszyny i urządze­
nia.

Ostatecznie jednak o powo­
dzeniu sosnowieckich opako­
wań decyduje doświadczona i 
podejmująca coraz śmielsze 
eksperymenty załoga. A war­
tość jej pracy ocenia się nie 
tylko w złotówkach, ale i w 
cennych dewizach. (O.W.)

szkolenia

ZMS

Pogorla 

pod administroqq 

Dąbrowy

Na ostatnim Plenum 
KM ZMS w Sosnowcu, 
które odbyło sie w ub 
poniedziałek, ustalono da 
te rozpoczęć a szkolenia 
aktywu ZMS. jak również 
zatwierdzono kierunki 
nauki na bieżący rok.

Z tycia Partii 
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Nagrody

za opracowanie

wspomnień

z okresu

plebiscytu

W związku z obchodami 
600-lecia istnienia miasta 
Mysłowic, Komitet Organi 
zacyjny zgłosił konkurs na 
wspomnienia z okresu ple­
biscytu. Ogółem nadesła­
no 17 ciekawych i bardzo 
cennych wypowiedzi, z któ 
rych trzy zostały nagrodzę 
ne. Pierwszą nagrodę za 
najlepsze opracowanie 
wspomnień przyznano Ja­
nowi Ryszce z Mysłowic. 
Drugą nagrodę uzyskał Jan 
Deja również z Mysłowic, 
a trzecią Franciszek Koper 
nak z Katowic - Szopienic.

(m)

Sosnowiecka Fabryk 

Artykułów Ściernych 

powiększa grono swych odbiorców za granicę

rów byty kraje drugiej pół-Dzięki wprowadzaniu do pro­
dukcji coraz to nowych i bar- kuli — Stany Zjednoczone, Na­
dziej atrakcyjnych wyrobów
Sosnowiecka Fabryka Artyku- ___ =___ ________
łów Ściernych prawie w każ- zasługuje fakt, że zagraniczni 
dym miesiącu powiększa grono 
swych zagranicznych odbior­
ców. Świadczy o tym fakt, że 
w styczniu eksportowano wy­
roby do 25 krajów, a w końcu 
czerwca już do 35 krajów 
głównie strefy dolarowej. Plan 
produkcji eksportowej za pierw 
sze półrocze wykonano w 147 
procentach.

W pierwszym półroczu szcze 
gólnym zainteresowaniem za­
granicznych kontrahentów cie­
szyły się arkusze płótna ko­
rundowego różnych grubości 
oraz arkusze papieru naszklo- 
nego. Wysłano również za gra­
nicę próbne partie płótna ma­
szynowego w rolkach. Głów­
nymi odbiorcami tych towa-

Prezydium Powiatowej Rady 
Narodowej w Będzinie wystąpiło 
do Woj. Rady Narodowej z pro 
pozycją pewnych zmian granic 
powiatowych. Chodzi mianowi­
cie o Pogorię, która dotychczas 
podlegała administracji i Pow. 
RN i MRN w Będzinie. Propo­
nuje się, aby Pogoria przeszła 
całkowicie pod MRN w Dąbro­
wie Górniczej. W zamian za to 
PRN otrzyma kolonię Jam ki le­
żącą obok Strzemieszyc.

Jeżeli Woj. RN wyrazi na to 
zgodę nowa granica przebiegać 
będzie brzegami lasów państwo­
wych. (m)

Szkolenie rozpocznie się 
więc 4 października w 
klubie mlodz.eżowym 
ZMS przy DK . Metalo­
wiec”. Temat inaugura­
cyjnego wykładu to: „Re 
wizjonizm zachodnio-nie- 
miecki, a problem granic 
na Odrze ¡ Nysie’’ Na 
pierwszym wykładz e bę­
dą również obecni słucha 
cze filii WSA.

O tytuł

pnedsiebiorslwa

nada, Peru oraz Kuba.
Na szczególne podkreślenie

odbiorcy wyrażają zadowole­
nie z jakości towarów czego 
dowodem jest dalsze ponawia­
nie przez nich zamówień.

W ub. miesiącu jeszcze dwa 
asortymenty zdobyły sobie 
amerykański rynek. Są nimi 
wąskie pasy płócienne, które 
zakupuje Kanada oraz krążki 
do obróbki mechanicznej pro­
dukowane dla Stanów Zjedno­
czonych.

Produkcja Fabryki Artyku­
łów Ściernych przysparza pań 
stwu sporo dewiz. W pierw­
szym półroczu sprzedano to­
warów za ogólna sume 300 tys. 
dolarów. Przewiduje się, że w 
drugim półroczu suma ta zo­
stanie znacznie przekroczona.

Wiejski 

km lowontwy 

m2 min. zł

Na Plenum ustalono 2 
cykle szkolenia. Jeden z 
nich przeznaczony dla ak 
tywistów z zakładów pra 
cy obejmował będzie hi­
storie polskiego ruchu ro 
botn czego i młodzieżowe 
go. a 2-gi cykl dla mło­
dzieży szkolnej, obejmie 
zagadnienia z kultury pra 
cy organizacyjnej

W ciągu roku szkolenia 
przewidziane są spotka­
nia młodzieży z działa­
czami partyjnym^ | mło­
dzieżowymi z 
PPR z KZMP 
TUR-u.

KPP. z 
i OM-

WSA be

Wojewódzki Zarząd Gmin­
nych Spółdzielń podjął decy­
zję o rozpoczęciu jeszcze w 
tym roku budowy Wiejskiego 
Domu Towarowego w Lośniu. 
Będzie to pierwsza tego typu 
placówka handlowa na wsi w 
powiecie będzińskim. ,

Koszt budowy wyniesie 
około 2 min zł. (m)

Kierownictwo 
dzie sie starało również 
urozmaicać młodzieży 
czas nauki. Np zdarzy 
się nieraz zapewne, że 
po wykładach odbędz e 
się tzw. potańcówka w 
klubie.

Dni Zawiercia i powiatu w Chorzowie

Wystawa Postępu Technicznego

Wieczorowa Szkoła Ak­
tywu przy KM ZMS w 
Sosnowcu posiadała w ub. 
roku szkolnym 2 filie — 
jedną w Niwce i drugą 
— w hufcu OHP. W bie­
żącym roku ilość filii po 
w ększy się. W stadium 
organizacji są 3 dalsze 
WSA — przy kop „Sosno 
wiec", przy 51. Dąbr. Za­
kładach Przemysłu Weł­
nianego oraz przy kop. 
.Milowice”. Powiększy 
się także znacznie ilość 
słuchaczy WSA.

SOSNOWIEC. Akcja wyborów do nowych władz partyj­
nych trwa. Codziennie niemal że odbywają się zebrania wy­
borcze w poszczególnych OOP i w mniejszych POP. Na razie 
w mniejszych organizacjach, bo wybory nowych władz 
w licznych organizacjach partyjnych oraz do komitetów za­
kładowych ustalono na późniejszy termin.

Jedno z ciekawszych zebrań POP odbyło się w ub. ponie­
działek w Dąbrowskim Przedsiębiorstwie Zaopatrzenia Gór­
niczego. Jak wiadomo — przedsiębiorstwo to spełnia bardzo 
ważną funkcję w zaopatrzeniu górników (np. stołówek i kio­
sków funkcjonujących na wszystkich zaglębiowskich kopal­
niach, stołówek w hotelach robotniczych).

Na tymże zebraniu wyborczym problemy zakładu, wysunę­
ły się na I miejsce. W ub. roku, w drugim półroczu DPZG 
zdobyło tytuł „przodującego przedsiębiorstwa". W bieżącym 

- roku — utraciło go. Na ten fakt złożyło się wiele przyczyn, 
jak np. niewykorzystanie mocy produkcyjnej maszyn w dzia­
le masarniczym, nie zawsze odpowiedni asortyment wędlin, 
niepełne zatrudnienie.

Najważniejszym zadaniem organizacji partyjnej w najbliż­
szym okresie powinny być właśnie sprawy produkcyjne, jak 
zawyrokowali wszyscy uczestnicy zebrania. Trzeba się do 
nich zbliżyć, trzeba by się nimi sumiennie zainteresować, 
a wtedy utracony tytuł może wrócić do sosnowieckiego przed­
siębiorstwa. Chodzi tu zresztą nie o sam tytuł — ważne jest 
także zaopatrzenie braci górniczej.

Takie więc bojowe zadanie przekazane zostało do realiza­
cji nowo wybranym władzom POP w osobach tow. tow. Fe­
licji Dwernik (I sekr) i Bonifacego Szyj i (II sekr.). Zadanie 
niełatwe — ale konieczne. (h)

wzbudziła
Kino-teatr

Irwoio przygotowania 

do wyborów

wielkie zainteresowanie zwiedzających
na

Brygadzista tow. Marian 
Gadomski przeprowadza 
ostatni przegląd prze­
nośnika taśmowego ty­
pu „Skat", który otrzy­
mają nasze kopalnie z 
Wytwórni Maszyn Gór­
niczych w Niwce.

91 min. zł

Fot. Wl. Wieczorek

... wynoszą wkłady pienięż­
ne sosnowiczan zdeponowane 
na książeczkach oszczędnościo 
wych PKO. Są to najwyższe 
wkłady jakie notowano u nas 
w okresie powojennym. Z tego 
faktu wynika więc, że stajemy 
się coraz bardziej oszczędni i 
że liczymy się z naszymi zło­
tówkami.

Cenne wnioski

Boleslaw Rakowiecki pracu­
je w Odiewni Żeliwa Ciągliwe 
go od 28 lat. Obok umiłowania 
zawodu ślusarskiego, pasjonu­
je go szukanie nowych metod 
rozwiązania postępu technicz­
nego w swoim zakładzie. Ta 
uparta praca nad znalezieniem 
lżejszego, łatwiejszego sposo­
bu produkcji, oraz aktywny 
udział w życiu społecznym, 
zwróciły nań uwagę kierow­
nictwa zakładu, które powie­
rzyło mu odpowiedzialną fun­
kcję kierownika wydziału me­
chanicznego.

W ciągu swojej pracy prze­
kazał on do zrealizowania oko 
ło 30 wniosków racjonalizator­
skich, usprawniających zna­
cznie technologiczny proces 
produkcji i przynoszący zakła­
dowi poważne oszczędności.
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Siadem naszych interwencji

Około 2 tysięcy mieszkań­
ców Zawiercia wybrało się w 
sobotę i niedzielę na zwiedze­
nie Wystawy Postępu Tech­
nicznego „Z techniką na ty“ w 
Chorzowie. Były to bowiem 
„Dni Zawiercia“ na tej wspa­
niałej imprezie technicznej.

Zwiedzający podzielili się na 
grupki. Panowie udali się do 
pawilonów z techniką wielko-

Miliony

W roku 1945 na terenach by­
łej kop. „Flora" w Dąbrowie 
powstały Centralne Warsztaty 
Elektryczne. Zatrudniały one 
wówczas 100 ludzi. Dziś pracuje 
tu kilkakrotnie więcej fachow­
ców, doświadczonych elektry­
ków — remontujących najbar­
dziej skomplikowane silniki, 
transformatory i generatory.

W bieżącej 5-latce Zakłady Na 
prawcze Maszyn Elektrycznych 
zostaną poważnie zmodernizo­
wane. a także rozbudowane. Do 
roku 1965 przeznacza się na ten 
cel 43 min zł. W drugim etapie, 
po roku 1965 — inwestycje dą­
browskie pochłoną jeszcze 21 
min złotych.

przemysłową, a panie 
szturmem do ciekawie 
jektowanych domków 
dzinnych i pawilonów 
kulami gospodarstwa domowe­
go.

Podczas gdy panie z zachwy 
tern oglądały piękne serwisy 
do kawy i win, wspaniale nes- 
seserki, komplety kosmetycz­
ne i tzw. elektryczny „garnek 
szybkowar“, mężczyzn wpra­
wiał w podziw trójcylindrowy 
silnk do samochodu „Syrena“, 
unowocześniony i zmodernizo­
wany, podziemia kopalń zo­
brazowane w pięknych makie­
tach i maszyny przemysłu hut 
niczego oraz nowoczesny, ci­
chobieżny tramwaj.

Część zwiedzających wysłu­
chała z dużym zainteresowa­
niem referatu inżyniera Mie-

ruszyły 
zapro- 

jednoro 
z arty-

rzejevrskiego z FUM „PorĘba" 
na temat „Postępu techniczne­
go w budowie obrabiarek" wy­
głoszonego tu w specjalnie zbu 
dowanym kinie wystawowym. 
A ponieważ wystawa jest nie 
tylko ogromnie ciekawa, ale 
również bardzo „obszerna", 
można chwilę odsapnąć w este 
tycznie urządzonej kawiarni. 
Przy stolikach na werandzie 
dyskutowano i dzielono się 
wrażeniami. Nie brakło rów­
nież i takich, którzy mimo upa 
lu raczyli się gorąco kiełbasą z 
kuchni potowych. Zarówno w 
czasie zwiedzania eksponatów 
jak i podczas odpoczynków 
przygrywała muzyka i roz­
brzmiewały modne piosenki z 
wystawowego radia, wprowa­
dzając uczestników wycieczek 
z całego województwa w do­
skonale humory. (P)

Jak się dowiadujemy, na tere­
nach starego boiska przy ul. Ar­
mii Czerwonej w Zagórzu pow­
stanie efektowny budynek kino­
teatru. Inwestycja ma być zrea­
lizowana do roku 1970. (o. w.)

ZAWIERCIE. — Sprawnie 
przebiega kampania przygoto­
wawcza do wyborów władz par 
tyjnych w zawierciańskiej 
„Bawełnie“. — Zakończono już 
zebrania przedwyborcze. Obec 
nie rozpoczęły się zebrania 
sprawozdawczo - wyborcze w 
poszczególnych oddziałowych 
organizacjach partyjnych.

Wszystkie zebrania charakte 
ryżują się dużym udziałem to­
warzyszy oraz ciekawą, rze­
czową dyskusją, nacechowaną 
troską o dalszy rozwój organi­
zacji zakładowych, zaintereso­
waniem towarzyszy działalnoś 
cią ekonomiczną swojego za­
kładu pracy.

Konferencja sprawozdawczo 
wyborcza wyznaczona została 
na dzień 19 listopada br. (P)

6.5 min. zł za remont

ul. Klimontowskiei

KLIMONTÓW. - W osiedlu 
jest taka ulica, która się na­
zywa Klimontowska. W czasie 
deszczu zamienia się w jedno 
wielkie bajoro, a gdy słońce ją 
nieco osuszy, wówczas kurzy 
tumanami piasku i pyłu. Dla 
mieszkańców Klimontowa jest 
to nie lada zmartwienie. Kło­
poty mają się jednak skoń­
czyć, gdyż miejscowa kopalnia

wyasygnuje z funduszu szkód 
górniczych sumę 6,5 min. zł. 
na całkowity remont ulicy, a 
także na instalację wodną i 
kanalizacyjną. Projekt przebu 
dowy ul. Klimontowskiej zo­
stał już opracowany. Jezdnia 
otrzyma nawierzchnię asfalto­
wą na przestrzeni około 2 km. 
Pierwsze prace rozpoczną się 
w przyszłym roku. (o.w.)

Ja w sprawie chuligaństwa

Szmatki

na konkurs

Nieodlącznym elementem de­
koracyjnym włoskich czy fran­
cuskich kawalkad karnawało­
wych. przelewających się przez 
stare, wąskie uliczki, są kawał­
ki barwnej materii pozawiesza­
ne na sznurkach, rozciągniętych 
między domami. Tak było rów­
nież podczas ostatniego festiwa­
lu młodzieży w Warszawie. Nie 
możemy jednak zrozumieć z ja­
kiej to okazji wiszą na dwóch 
sznurkach nieefektowne i brud­
ne szmatki w centralnym miej­
scu Będzina, vis a vis Delikate­
sów. Czyżby z okazji trwającego 
konkursu na najczyściejsze i 
najoryginalniej upiększone mia­
sto w woj. katowickim?

Pięknie rozwija się nasz Sosnowiec, do­
prawdy w tempie godnym XX wieku, 
wieku atomu i podróży międzyplanetar­
nych. Fatalne niegdyś nawierzchnie ulic 
pokrywają s’ę gładkim asfaltem i kostka. 
Znikają stare domki — lepianki, a na ich 
miejscu wyrastają nowe, piękne i jasne 
domy. Nawet najbardziej od śródmieścia 
odlegle ulice oświetlają już nowoczesne 
j rzeniówki. Wiemy, ile to kosztuje wy­
siłku wszystkich nas, ludzi pracy, ile 
sumienności i wytrwałości ojców naszego 
miasta Dlatego z tym większym żalem 
przychodzi mi poruszyć sprawę, która sta­
nowi jeden z wielu gwałtownie narastają­
cych problemów dotyczących młodzieży 
Wiele się o tym psze i mówi, ale do tej 
pory nie znaleziono jeszcze żadnego anti­
dotum. Może w jakiejś ogólnej, społecznej 
dvskusji nas wszystkich zdołamy znaleźć 
jakieś wyjście, aby okiełznać tych, którzy 
bvć może nie potraf'ą lub po prostu n e 
chcą się włączyć w rytm pracy milionów 
pracujących.

Otóż tak się złożyło, że mieszkam w 
dzielnicy o której się zwykło mow’d, że to 
dość ,,gorący" teren. Pełno tu włóczącego 
■ię z miejsca na miejsce elementu, który 
poza odwiedzaniem okolicznych knajp

i restauracji ma jeszcze jedno zajęcie; 
zaczepiać innych, niewinnych obywateli.

Jest na Starym Sosnowcu taka ulica, 
która się Ciasną zwie, nie byłoby w tym 
nic dziwnego — bo takich wąskich uli­
czek jest tu dużo — ale, — właśnie to ale.

Nie trzeba być mieszkańcem tej dziel­
nicy, wystarczy parę razy przejść w miej­
scu. gdzie ulica Ciasna łączy się z ulicą 
21 Lipca. Tu w pobliżu znajduje się knaj­
pa, a? przy knajpie przejście stale zablo­
kowane przez grupy młodocianych wyrost­
ków. Spróbuj więc spokojny obywatelu 
nrzejść tędy wieczorem, a przekonasz się, 
że przejście dla ciebie jest, ale wzdłuż 
jezdni. Na chodniku sterczą władcy tej 
okolicy, młodociana szajka

Kiedyś przy ulicy 22 Lipca była bardzo 
przyjemna kawiarenka „Kaskada". Można 
tu było wypić kawę, herbatę, zjeść ciast­
ko, ale ktoś wpadł na genialny pomysł, 
że najbardziej rentowną może być tylko 
restauracja. Tak też zrobiono, znikł napis 
kawiarnia i pojawił się Restauracja, a na 
stolikach w miejsce kaw i herbat poja­
wiła się się niewinna buteleczka z czer­
woną etykietą. No, wody sodowej ani 
oranżady, to w niej nie było. Był nato­
miast płyn, który w główkach pilących

potrafi wzbudzić myśli o wielkich czy­
nach. A gdy to są jeszcze do tego głowy 
szesnasto i siedemnastolatków, oho! wtedy 
świat cały do nich należy. Owszem zgodzę 
się. należy, ale niech u licha zechcą zrozu 
mieć, że oprócz nich są tacy, którzy nie 
piją i nie lubią się awanturować. Bo tych 
ludzi pochłania praca lub nauka. Bójki 
i awantury to prawie stała sceneria tej 
okolicy

Wszczynają kłótnie sypiąc słowami, któ­
re z polskimi językiem nie mają nic wspól­
nego. towarzyszące im dziewczęta dziel­
nie im sekundują.

Dlaczego poruszy,em sprawę ulicy Cias­
nej? Po prostu dlatego, że chcę być gło­
sem jednym z mil on ów w sprawie, która 
nas wszystkich dotyczy. Ulica Ciasna 
i okolica to teren jednej z szajek młodo­
cianych. którzy do wykolejenia mają dro­
gę bardzo krótką, niejednokrotnie krótszą 
niż sami sobie wyobrażają. Najpierw wy­
bijanie szyb w oknach spokojnych miesz­
kańców, pijaństwo, zanieczyszczanie kla­
tek schodowych, zaczepianie i bicie, a po­
tem, sprawy grubsze, bardzo często decy­
dujące o życiu niejednego człowieka

Zawiązała się w tych okolicach mafia 
młodocianych, która zdaje się niczego 
1 nikogo nie bać.

A co na tg rodzice i opiekunowie tych 
młodocianych. 
Milicja 
żenie, 
łamach 
podjąć 
roboty.

Co na to społeczeństwo, 
Obywatelska. ORMO? Mam wra­
że warto poruszyć tę sprawę na 
Waszego pisma, przedyskutować, 
decyzję i energicznie wziąć się do

Jeszcze o wandalach leśnych

Jak uchronić lasy Wspólnoty 
Siewierskiej przed zniszcze­
niem — nad tą kwestią zasta­
nawialiśmy się w artykule pt. 
„Gospodarka leśna Wspólnoty 
Siewierskiej na cenzurowa­
nym“. Artykuł ukazał się w 
sierpniu br. Wracamy dziś po­
nownie do tego tematu.

Tym razem jednak nasze za­
rzuty skierowane będą nie pod

Nosek W słuszny

Prezydium Gromadzkiej Ra­
dy Narodowej w Strzemieszy­
cach Małych zaakceptowało 
wniosek naszej redakcji o ko­
nieczności uruchomienia kios­
ku na skrzyżowaniu ulicy Leś­
nej i Swicrczyna. O potrzebie 
uruchomienia kiosku powiado­
miono kierownictwo Miejskiej 
Spółdzielni Zaopatrzenia i Zby 
tu w Strzemieszycach Wielkich

Jest nadzieja, że Spółdziel­
nia wywiane się z polecenia 
bez zbytniej zwłoki.

Dozorca

będzie pilnował

porządku w parku

W odpowiedzi na naszą no­
tatkę pt. „Obywatele radni — 
pomyślcie o porządku w par­
kach“ — Prezydium MRN w 
Zawierciu powiadamia o wy­
daniu zalecenia rozebrania 
szpetnego parkanu w parku 
zawierciańskim. W celu utrzy­
mania porządku w parku — 
zostanie zatrudniony specjalny 
dozorca.

adresem prezydium ORN w 
Siewierzu — lecz pod adresem 
mieszkańców pobliskich wio­
sek — głównych sprawców ni­
szczenia lasu.

Kolegium Orzekające Prez. 
Po w. Rady w Zawierciu uka­
rało już wielu chłopów, którzy 

• wypasali bydło na terenach 
leśnych. Sankcje te będą sto­
sowane nadal w wypadku 
przychwycenia na gorącym 
uczynku tego rodzaju osobni­
ków. Prawdziwą plagą lasu 
stali się jednak zbierający 
grzyby. Okazuje się, że pod 
pozorem zbierania grzybów, 
wędrują oni w głąb lasów, 
podpatrują mateczniki i uro­
czyska zwierzyny płowej — 
płoszą ptactwo, bezmyślnie ni­
szczą podszycie leśne i grzyb­
nię.

W wyniku szkodliwej dzia­
łalności nastąpił w ostatnich 
latach zanik pewnych gatun­
ków zwierząt i ptactwa znaj­
dujących się pod ochroną. 
Gajowi nie są w stanie sami 
uporać się z wandalami. Po­
winni im przyjść z pomocą 
zarówno Zarząd Wspólnoty 
Gromadzkiej w Siewierzu jak 
i wszyscy chłopi należący do 
tej wspólnoty. Nie można 
przecież patrzeć ze spokojem 
na wandali, którzy w sposób 
złośliwy i bezmyślny niszczą 
wspólne dobro. Nie można 
pozwolić na to. by aspołeczne 
jednostki przekreślały cały do­
robek Wspólnoty Siewierskiej, 
która ma już przecież za sobą 
wiele osiągnięć i dobrą tra­
dycję.

Mamy nadzieję, że apel 
skierowany zarówno do 
rządu Wspólnoty jak i do jej 
członków spotka się z właści­
wym zrozumieniem. Czekamy 
na odpowiedź i zmierzające ku 
poprawie tego stanu — wnio­
ski.

Niedawno zastosowano w 
produkcji jeden z tych wnio­
sków, polegający na wyelimi­
nowaniu dodatkowej operacji 
frezowania łączników. Przed 
wprowadzeniem pomysłu Ra­
kowieckiego, gwintowano łącz 
niki na automatach, natomiast 
frezowanie odbywało się na 
frezarkach, jako druga opera­
cja. Obecnie obie te operacje 
wykonuje się jednocześnie.

Realizacja tego wniosku ra­
cjonalizatorskiego 
w skali rocznej 139.804 zł. 
Urząd Patentowy zatwierdził 
i zarejestrował ten wniosek 
jako doskonale udoskonalenie 
techniczne.

Dużym osiągnięciem zakła­
dów było również wprowadze­
nie do produkcji pomysłu ze­
społu racjonalizatorów W. Cie­
ślika, Fr. Katwaka i R. Na­
łęckiego, polegające na wy­
konaniu matryc do automa­
tów, gwintujących uszczelki. 
Oszczędności z zastosowania 
tego pomysłu dały zakładowi 
178.659 złotych w skali rocz­
nej.

Racjonalizatorzy z Odlewni 
Żeliwa wykorzystali tworzywo 
sztuczne do wyrobu modeli 
łączników produkowanych do­
tąd z drogich metali koloro­
wych. Ich cenna inicjatywa, 
ich wkład w postępujący na­
przód rozwój myśli technicz­
nej rokuje jak najlepsze wido­
ki na przyszłość. (P)

przyniosła

Tajemnica

żółtej

tabliczki

Po wielu miesiącach drepta­
nia przez park mieszkańcy ,<Sro 
duli’1, ,. Konstanty nowa” i „Ka­
tarzyny" — wreszcie odetchnęli- 
Od jakiegoś czasu mogą jui je i 
dzić tramwajem linii 24, który 
dociera. „aż" do ul. Staszica, 
po dość długo trwającej prze­
budowie mijanki w rejonie ul. 
Wilczej. Cóż z tego? — Skoń­
czył się jeden kłopot, zrodził 
sie drugi. I za t0 ponosi winą 
WPK.

Na żółtej tabliczce umieszcza 
nej na przystanku przy ul. 22 
Lipca (kolo tzw. „Europy") pisze 
wyraźnie, iż tramwaj w kierun 
ku Sroduli odchodzi o godzinie 
23-26. W praktyce wygląda to 
zgoła inaczej. Tramwaj odcho­
dzi dopiero tuż przed północą.

Pasażerowie skazani są wiec 
na beznadziejne wyczekiwanie 
i stratą czasu. WPK powinno 
przeprowadzić korektą rozkładu 
jazdy, wzglądnie wprowadzić 
na linią dostateczną ilość wo­
zów tramwajowych.

(o. w.)

nasz
Za- lak powstała

„Jawa“

Skrzynki

widma

Zawsze byliśmy pewni, że 
skrzynki pocztowe umieszczone 
w różnych punktach miasta, słu­
żą wyłącznie do wrzucania ko­
respondencji. Okazało sie jednak, 
że w Myszkowie służą one rów­
nież dzieciom za zabawki.

Dzieci z osiedla przy ul. M. 
Curie - Skłodowskiej urządziły 
sobie w skrzynce na listy, swo­
ją własną skrytkę, a następnie 
bezceremonialnie ją rozbiły.

Zaś listy, które się w niej znaj­
dowały porozrzucały po całym 
osiedlu.

Ciekawi nas czy wiedzą o tym 
rodzice tych małych chuliganów 
oraz Urząd Pocztowy w Mysz­
kowie?? Jeżeli nie. to niniejszym 
im to komunikujemy, a jeżeli 
tak — to chcielibyśmy wiedzieć 
co zamierzają zrobić aby nic po­
dobnego nie powtórzyło się w 
przyszłości, (k)

W Polsce mamy wielu użyt­
kowników popularnych. cze- 
kich motocykli marki ,,JAWA“. 
Niektórzy wiążą nazwę „oga­
rów’1 z egzotyczną wyspą dale­
kiej Indonezji. Tymczasem oka­
zuje się. że pochodzenie nazwy 
jest daleko bardziej prozaiczne.

Otóż w łatach 30 właściciel 
niewielkiej fabryczki w Pradze 
niejaki Janecek zakupił w zna­
nej firmie niemieckiej — Wan­
derer licencję na budowę nowe­
go silnika motocyklowego. Po 
zawarciu transakcji właściciel za 
decydował szybko o nadaniu no­
wemu modelowi motocykla mar­
ki. Po prostu wykorzystał do te­
go dwie pierwsze litery swojego 
nazwiska JAnecek i firmy W An­
derer.

W ten sposób powstała znana 
dziś powszechnie na świecie „JA 
WA".
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»Milczących

śladów«

w

Sosnowcu

Twórcy

Cienka 

talia 

-szeroki

Co słychać u młodych? SAŁATKA

W ubiegłą niedzielę bawili 
w Sosnowcu, z okazji Festiwa­
lu Filmów Polskich i wyświet­
lania w kinie „Muza“ filmu 
„Milczące ślady“ — jego twór­
cy: reżyser — Zbigniew Kuź­
miński i operator — Karol Cho 
dura. Filmowcy zostali nie­
zwykle serdecznie przyjęci 
przez publiczność i obdarowa­
ni wiązankami kwiatów.

Reżyser Kuźmiński opowie­
dział o przebiegu realizacji 
„Milczących śladów“. — Wy­
brałem ten temat dlatego — po 
wiedział — że w naszej kine­
matografii jest on stosunkowo 
mało poruszany. Plenery do 
„Milczących śladów“ kręciliś­
my w Pieninach koło Szczaw­
nicy. Operator Karol Chodura 
mówił następnie o przebiegu 
powstania filmu, od pisania 
scenariusza do chwili monta­
żu.

Na zakończenie spotkania 
reżyser Kuźmiński wspomniał, 
że już za kilka tygodni rozpo­
czyna pracę nad następnym 
swoim filmem. Jego akcja bę­
dzie się rozgrywać w ostatnich 
latach przed wojną i w czasie 
okupacji i będzie dotyczyć — 
„męskiego pojęcia przyjaźni“.

(k)

Notua książka o Zagłębiu

Moniki Warneńskiej

dług wdzięczności

i,Ilekroć pociąg wyminie Czę 
stochowę, a za szybami wago­
nu błyszczą gorącym, ruchli­
wym żarem ognie huty raków 
skiej — wybiegam spojrzeniem 
naprzeciw znajomym kraj­
obrazom. Ciepło napływa do 
serca. Przepowiadam sobie na­
stępne stacje...“

Tak rozpoczyna Monika 
Warneńska swą najnowszą

PLASTYKO

książkę, którą z powodzeniem 
można nazwać spłaconym dłu­
giem wdzięczności. Pisarka 
zdradziła Zagłębie dla Warsza­
wy. Widocznie jednak wraże­
nia dzieciństwa i młodości są 
na tyle silne, że co pewien 
czas pisarka wraca do tematy­
ki zagłębiowskiej.

Te etapy powrotów znaczą 
tytuły książek. Najpierw — 
„Naszym domem las głęboki“ 
— od dawna wyczerpana i nie­
stety nie wznawiana powieść 
o walkach zagłębiowskich par­
tyzantów z oddziałów Gwardii 
Ludowej PPR. Teraz — „W cie 
niu Katarzyny“ — rzecz o Za­
głębiu w ogóle, o jego trady­
cjach historyczno - literackich; 
słowem — jedna z tych pozy­
cji, które Utrwalają zebrane 
prawdy i legendy o naszej 
mi.

gendarne i historyczne wersje 
zagłębiowskiego nazewnictwa 
(Będzina i: Czeladzi), swoisty 
historyzm legend (czasem Kan 
torowskich) z wiadomościami 
źródłowymi.

Zebrany w tej części mate­
rial, w jakiś jednak sposób su­
muje to. co o historii Zagłębia 
powiedziano. Warneńska robi 
to trochę dowolnie, bez zbyt­
niego zaangażowania się w au­
tentyzm i bez autoryzowania 
(z nielicznymi wyjątkami) pew 
nych faktów.

Względnie zachowana chro­
nologia jest oczywiście cechą 
in plus tej części książki.

zie-

HISTORIA 
I HISTORYZM

(Rzeczy z tej ziemi)

Odpowiada na pytania, informuje, objaśnia, radzi 
i ogłasza. Specjalność: patologia, kretynizm, kryminolo­
gia, kołtuneria, egoizm i snobizm.

ODPOWIEDZI

Milośnikowi dowcipu: - Ma pan rację. Przysłowia — mądrość 
narodów — są rzeczywiście zaprawione dowcipem, Ale me radzę 
często posługiwać się następującymi przysłowiami: Mądry głu­
piemu ustąpi. Niedaleko pada jabłko od jabłoni. Pasuje jak wo* 
do karetv Tam sięgaj — gdzie wzrok nie sięga.. Wyrwał się jak 
Filip z konopi--iZródź baba dziecko — a babie sto lat. Nauczę ja cię 
po kościele gwizdać. Kto bije — bywa też i bity. Broda nikogo 
mędrcem nie czyni. Nie trzeba głupich siać — sami się rodzą. 
Kaznodzieja rzadki co by łnówił prawdę. Głupia głowa me łysie­
je. Cierp ciało czego ci się chciało. Kto się nisko kłania- temu 
patrzaj w oczy. Mała baba jak palec, a zła jak paclałec. Nie ma 
głupich — pojechali na odpust do Częstochowy.

No, widzi pan? Czy te powyższe źdźbła mądrości narodów mo­
ga być lekkostrawnym pokarmem duchowym pana znajomych? 
Niech więc pan nie używa przysłów, by nie użyto przeciwko nie­
mu tylko jednego, ale — bardzo raniącego: — Wlazł na gruszkę, 
rwał pietruszkę i smakował marchew...

Zmartwionej: — Nazwala pani publicznie swego szefa „sta­
rym piernikiem" dodajac przy tym niedwuznacznie, że mogła by 
pani być jego córką. W związku z tym zapytuje pani, czy grozi 
jej dyscyplinarne zwolnienie za obrazę przełożonego?

Jeśli pani przekona radę zakładową, że porównywała swego 
szefa z piernikiem toruńskim, to mam wrażenie — że cala sprawa 
skończy się na lampce wina.

INFORMACJE

Po serdecznym wstępie i czę 
ści pierwszej („Milcząca przy­
jaźń“), w których wspomina 
pisarka swoje dziecięce roman 
se z książkami — w części dru­
giej pisze po trosze o historii 
każdego prawie z miast Zagłę­
bia.

Nie są to studia oficjalne. 
Autorka oscyluje między praw 
dą a legendą, sprawiając tym, 
mniej doświadczonemu czytel­
nikowi — kłopot nie lada. Stwa 
rza jednak typową dla Zagłę­
bia atmosferę niepewności hi­
storycznej.

Niejasna historia sosnowiec­
kiego zameczku, który ponoć 
zbudowali rycerze krzyżowi 
zakonu templariuszy sprowa­
dzeni przez Jaksę z Miechowa 
w XII wieku splata się z dłu­
goszowskim „Liber Beneficio- 
rum“, konkurują z sobą le-

WĘDRÓWKI LITERACKIE
„Habent sua fata libelli“ — 

Książki mają swoje losy — po 
wiada łacińskie przysłowie. 
Okazuje się, że nawet jeden 
wiersz może posiadać swoje 
dzieje. I może obrastać legen­
dą — tym piękniejszą, że jest 
w niej prawda“ — pisze War- 
neńska w części III („Pieśń o 
mojej ziemi“) swej książki.

Ta część jest chyba uko­
ronowaniem całej pracy. 
Najbardziej dopracowana i 
najbardziej treściwa — jest 
na swój sposób zbeletry­
zowanym podręcznikiem o 
Zagłębiu w literaturze i o li­
teraturze w Zagłębiu. Wyda- 
je się nawet, że od tej proble­
matyki wyszła myśl przewod­
nia książki, którą później oprą 
cowano w ramach wspomnień 
z dzieciństwa. Ta zresztą III 
część — najbardziej przema­
wia do czytelnika.

Składa się ona z piętnastu 
rozdziałów, z których każdy o- 
mawia jedną postać, pisarza w 
jakiś sposób związanego z Za­
głębiem. Dla młodzieży szkol­
nej — poznającej ogólny zarys 
historii literatury — książka

.AUTOSTOPEM" DO MIEJSCA ODOSOBNIENIA
Nigdzie nie pracujący Tadzio Podróżnicki, po zapuszczeniu bro­

dy i ściągnięciu sąsiadowi ze sznura mokrej koszuli w modną kra­
tę — udał się autostopem w podróż turystyczną. Dopóty, dopóki 
Tadzio korzystał z bezpłatnych środków podróży i własnego. 400 zł 
wkładu w PKO - było wszystko w porządku. Niestety — Podróż- 

* nicki często się nudził w oczekiwaniu na zatrzymanie się przy­
godnych czterech kółek i skracał sobie czas zwabieniem gęsi 
w celach wiadomych.

Organa MO przewiozły Tadzia do więzienia na zasadzie 
odpłatnego autostopu.

NIE ZAWIERAĆ PRZYGODNYCH ZNAJOMOŚCI

nie­

Fajf- 
......... . ......... ....... . ...... ......... .. __ . _ ... męża 
na wczasach w Karpaczu, stęskniona za nim prezesowa udała się 
do nocnego lokalu (dla zabicia cza,su). Tam poznała uroczego męż­
czyznę. który ze względu na późną porę — odprowadził panią 
prezesową do domu. Rano — pani Fajflowska stwierdziła ku swe­
mu przerażeniu brak najdroższej walizki, wszystkich garniturów 
męża i swego futra, przywiezionego z Paryża.

Cyniczny przestępca zostawił na nocnym stoliku karteczkę, 
w której dziękował iza serdeczną gościnność i wychwalał wdzięki 
prezesowej.

Poszukiwania za skradzionym futrem trwają.

Nieprzyjemna przygoda przytrafiła się pani prezesowej 
lowskiej z domu Wszędobylskiej. Oto w czasie pobytu jej

OGŁOSZENIA DROBNE

Z braku rakarza w naszym mieście — zakupię każdą ilość obła­
skawionych pcheł, zdolnych czynić krzywdę jedynie znienawi­
dzonym przeze mnie psom. Zgłaszać pod: Anty-pies.

Za długi niedoszłego mego męża i jego wydry — nie odpowia­
dam; nie utulona w żalu — Zenobia z Pyżowickich Strzemieszycka.

Odstąpię za wynagrodzeniem wynaleziony przeze mnie przy­
rząd do wyciągania z powrotem nabitych w butelkę. Jednocze­
śnie poszukuję wspólnika do eksploatacji innego wynalazku słu­
żącego do zamydlania ludziom oczu. Oferty pod: ,,Geniusz dwu­
dziestego wieku".

PORADY

WAŻNE DLA WIERZĄCYCH W DUCHY
Najniebezpieczniejsze z duchów są upiory — i tych się trzeba 

strzec najbardziej. Poznaje się je po tym, że „wychodzą w świe­
tle księżyca z ziemi i napadają na śpiące młódki, aby ich słod­
ką krew wysysać“. Bardzo starzy ludzie, nie zarażeni jeszcze ma- 
terialistycznym poglądem na świat — powiadają, że taki „upiór — 
martwieć, przybiera ludzką postać o krwawym obliczu”.

Ks. Jan Bochomolec tak pisał w XVIII wieku o przesądnej wie­
rze w upiory: .„..upiory, według mniemania... na domy nacho­
dzące, ludzi duszące, krew wysysające, na ołtarze łażąc, je krwa­
wiące, świece łamiące." Wiadomo, że ks. Bochomolec sam w upio­
ry nie wierzył — ale są ludzie, którym wiara w nie nie daje spo­
kojnie spać.

Podaje więc stary sposób naszych prapra dziadów na upiory: 
„dźwierza pomazać krwią jagnięcia, kocim łajnem pozalepiać 
szpary w powale, co by martwieć górą nie wlazł, a komin wy- 
kadzić gorącymi węglami z kręgosłupa węża”.

Zaś tym, którzy powiadają, że wiara w istnienie upiorów ma 
swe źródło w zabobonie — trzeba wytłumaczyć, że od zerwania 
z zabobonem do ateizmu — nie jpst znów tak daleko.

Kierownik Fotoplastykonu
ALOJZY POKORNY

W. ARDAMATSKI

Szyjąc nową suknią czy prze- 
raMając starą często zastana­
wiamy się jaki zrobić pasek. A 
przecież oryginalny pasek może 
dodać nawet najprostszej sukni 
dużo szyku lub ,,odmłodzić” 
niezbyt już modną■ Do sukni, 
kostiumu lub płaszcza pasek po 
w!nien być sportowy, najczę­
ściej ze skóry lub z materiału. 
lamowany skórką. Do sukien 
wizytowych, popołudniowych i 
coctailowych paski powinny być 
strojne, uszyte z błyszczącego 
jedwabiu aksamitu, jedwabnej 
satyny, rypsu (milanowski jed­
wabny ryps bardzo się do tego 
celu nadaje) lub ze złotej skór­
ki; do sukien b. strojnych mogą 
być paski ze złotej albo srebr- 
ne* lamy.

Gdy decydujemy się na oz­
dobienie sukni paskiem należy 
pamiętać, że szerokie paski od 
powiedtve są tylko dla kobiet 
o cienkiej talii; dla kobiet kor­
pulentnie jszych wskazane sa 
tytko pask’ wąskie; mogą być 
również wiązane.

Przy pewnej dozie pomysło­
wości można takie paski zrobić 
samej, wykorzystując w tym ce 
lii różne resztki materiałóu' 
Te torebki, 
długie 
na o tym 
Me 2 lub 
na pewno 
dadzą.

Dziś reprodukujemy 4 mode­
le pasków: dwa z nich są do 
sukien prostych sportowych, 2 
do popołudniowych i wizyto­
wych. PIERWSZY: sportowy pa 
sek ze skórki w dwu kolorach 
(np. jasnobrązowy i ciemno­
brązowy}: klamerka obciągnięta 
skórką. Drugi: nieco węższy 
pasek z zamszu klamerka i ry- 
gielek ze skórki w kolorze har 
mOn'zujacym. TRZECI: eleganc 
ki pasek do wizytowej sukni, 
uszyty podwójnie z jedwabne­
go rypsu, lub grubszego, błysz­
czącego jedwabni, klamerka oz­
dobna (może być wysadzana ró­
żnokolorowymi kamyczkami lub 
szkiełkom’}. C7WARTY: pasek 
do sukni wizytowej z aksami­
tu lub lamy, związany na wę­
zeł z dłuższymi końcami.

IRENA

sta 
rękawiczki itp. W 

jesienne wieczory moż- 
pomyśleć i zrobić so- 
3 takie paski, które 
bardzo się nam przy

Kub u »kotlarzy« rozpoczął 

swą działalność

1 września otwarł swe podwoje młodzieżowy klub przy 
DK „Metalowiec“. Organizatorem i kierownikiem klubu jest 
Komitet Zakładowy ZMS przy Sosnowieckich Zakładach Bu­
dowy Kotłów. Zetemesowcorn, dużej pomocy przy urucho­
mieniu tej placówki udzieliła dyrekcja SZBK.

Chociaż klub jest ZMS-owski, mile jednak będzie widzia­
na w klubie cala młodzież z dzielnicy Marchlewskiego. 
Każdy z młodych może tam przyjść, obejrzeć program tele­
wizyjny. zapisać się do jakiegoś kółka zainteresowań (bę­
dzie ich kilka) czy wreszcie zabawić się. Dobry zespół estra­
dowy o-jazzowy, który już funkcjonuje przy klubie, zapewni 
miłą rozrywkę.

W sobotą i niedzielę jedziemy na festyn

W najbliższą sobotę i nie­
dzielę sosnowiecka młodzież 
bawić się będzie na wielkim 
festynie w „Parku Młodych” 
w Niwce. Będzie to zarazem 
inauguracyjne otwarcie par-

ku, który w czynie spo­
łecznym uporządkowała, mło­
dzież z kopalni „Niwka- 
Modrzejów". Uczestnikom fe­
stynu życzymy dobrej po­
gody i miłej zabawy, a gospo­
darzom — uznania za pracę!

Budują własny stadion

Naprawdę godny podziwu jest zapał młodzieży grupy z.e- 
temesowskiej przy Zakładach Naprawczych Sprzętu Wiert­
niczego w Sosnowcu! Grupa ta w porozumieniu z kierow­
nictwem zakładów postanowiła bowiem wybudować własny 
stadion; z boiskiem do piłki nożnej, siatkówki i z lodo­
wiskiem.

Prace nad budową stadionu są już rozpoczęte.

1 października

Tego jeszcze nie było! Mia­
nowicie, w niedzielę 1 paź­
dziernika kilka samochodów 
załadowanych po brzegi mło­
dzieżą wyruszy z Sosnowca, 
spod siedziby KM ZMS, w 
stronę lasów pszczyńskich. 
Samochody zatrzymają się na 
pewien czas w Pszczynie, 
gdzie młodzież zwiedzi miej­
scowe muzeum, następnie w 
Jankowicach, w których —

- grzybobranie 

jak wiadomo — znajduje 
żubrowisko, a potem wszyscy 
wyruszą w lasy na poszukiwa­
nie... borowika! Powrót prze­
widziany w godzinach wieczór 
nych. Mamy nadzieję, że 
grzybobranie uda się dosko­
nale. — Może nie każdy z u- 
czestników znajdzie borowika, 
ale samo poszukiwanie go to 
też przyjemność. W dodatku w 
tak doborowym towarzystwie...

się

A w Wiśle senrnanum
Może jeszcze z końcem września względnie w pierwszych 

dniach października odbędzie się w Wiśle 3-dniowe semina­
rium dla aktywu komitetów szkolnych ZMS z Sosnowca. 
Cel seminarium — doszkolenie młodego aktywu, (h)

Warneńskiej „W cieniu Kata­
rzyny“ (zwłaszcza omawiana 
część) stanowi jakże świetną 
pozycję lektury uzupełniają­
cej.

A więc Stefan Żeromski; Ol- 
bromski i Cedro w Mysłowi­
cach i Siewierzu („Popioły“), 
doktor Judym w Sosnowcu 
(„Ludzie bezdomni“); wędrów 
ki pisarza . po Sosnowcu, Bę­
dzinie i Dąbrowie w ostatnich 
latach XIX wieku. Potem — 
Andrzej Niemojewski — ,,Lam- 
bro“ — pisarz, który wyprze­
dził Żeromskiego o lat kilka 
w „literackim odkryciu“ Zagtę 
bia — jego "tyki wierszy „Polo­
nia Irredenta“ (Polska nie wy­
zwolona) — opowiadania za- 
glębiowskie („Listopad i in­
ne“); — złowrogi obraz cier­
pienia i wyzysku.

Wreszcie inni. Mało dziś zna 
na Zofia Bukowiecka — autor­
ka „Historii . o Janku Górni­
ku“, „Legend górnickich“ i

„Zalewu kopalni“. Autor „Kre 
tów“ i „Hutnika“ — Artur Gru 
szecki — polski ,-Zola“ — „wete 
ran aktualności i szlacheckiej 
tendencji“.

kontaktów Zagłębia, dostrze­
żonych przez Warneńską.

„W cieniu Katarzyny“ Moni 
ki Warneńskiej warto posia­
dać w swej bibliotece. Przystęp 
na jej cena — 15 zł sprawi też 
zapewne, że przynajmniej w 
Zagłębiu, już niedługo zniknie 
ona z półek księgarskich. Sto­
sunkowo niski nakład — 4.253 
egzemplarze — znów po latach 
uczyni z niej książkę poszuki­
waną.

Ale nie mierzmy na razie 
wartości jej latami przyszłymi. 
Jest to książka sumująca w

Odnajduje pisarka i teksty 
nieznane: Gabrieli Zapolskiej, 
— jednoaktówkę pod tytułem 
,.W Dąbrowie Górniczej“, 
Adolfa Dygasińskiego cykl 
szkiców o „Dworach, zamkach, 
pałacach” z opisem Siewie­
rza i Będzina oraz jego opowia 
dania pt. „Liczne przygody 
krótkiej podróży".
. .„Hanysek“ Itjarii Konopnic- .przystępny sposób pewien o-, 

kręg w dziejach tradycji histo 
ryczno - literackich Zagłębia i 
jako taka zyska na pewno wie 
lu zwolenników.

kiej, „Czarne skrzydła „Juliu­
sza Kadena - Bandrowskiego, 
nagroda literacka Andrzeja 
Struga Gałeckiego- kazimie­
rzowski pobyt Leona Krucz­
kowskiego, a potem Włady­
sław Broniewski, Jan Waż- 
niewski, Lech Piwowar, Emil 
Zegadłowicz, Stanisław Wy- 
godzki — oto etapy literackich

Z. ZIELIŃSKI

Monika Warneńska: „W cieniu 
Katarzyny“. Wydanie I — Wydaw 
nictwo „Śląsk" Katowice 1961 
okładka: Jana Nowaka.

kulturalno

.DZIADY” DLA SZKÓL

„Semafor“ — sosnowiecki 
teatrzyk małych form przestał 
istnieć. Jego twórcom zabrakło 
koniecznej wytrwałości i uporu 
w przezwyciężaniu trudności or­
ganizacyjno-finansowych...

Stratę tę próbuje wyrównać 
powstałą w ubiegłym sezon.e 
Mała Scena Te.tru Zagłębia. 
Jak zapowiedział dyr. T. Przy- 
stawski teatrzyk kameralny 
przedstawi w tym reku intere­
sujący zestaw utworów poety­
ckich i literackich odpowiednio 
adaptowanych. Będą wśród nich 
takie pozycje jak: „Szachy“ St. 
Grochowiska, „Wyzwolenie Wa­
lona“ — Enstetalera oraz ..Gdzie 
diabeł nie może“... R. Niewia- 
rowicza.

Niezależnie od tego, we wrze­
śniu Mała Scena powtórzy przy­
gotowaną w ub. sezonie adap­
tację „Dziadów“ Mickiewicza. 
Dziś (22. IX.) jutro i pojutrze — 
,.Dz:ady“ oglądać będzie mło­
dzież szkolna Dąbrowy.

KTO JEST STARSZY: 
DIANA DORS 

CZY SOPHIA LOREN

Każdy z nas ma zapewne ulu­
bioną aktorkę czy ulubionego 
: która, A. Hepburn, Antonella 
I.ualdi, Jean Gabin czy Gregory 
Peck — uosobają w naszym 
przekonaniu wiele cech bliskich 
nam i naszym wyobrażeniom o 
ludzkich przeżyciach. Lubimy 
swoje gwiazdy, oglądamy je 
chętnie na ekranach podziwia­
jąc ich kunszt i czar. Często nie 
zda jemy sobie sprawy, że zalot­
ne panienki czy galopujący na 
mustangach kowboje to już le­
ciwe os'.by.

Zapewne niejedna pani zdziwi 
się, iż Gregory Peck to 45-letni 
pm, a James Stewart („Okno 
na prdwórze“) ma już szóstą 
dziesiątkę na karku. Ciekawi 
więc jesteśmy jak też nasj Czy­
telnicy określą wiek podanych 
niżej par aktorów. Kto jest 
starszy: 1) Charles Chaplin czy 
M-urice Chevalier; 2) Martin 
Carol czy Marlon Brando: 3) Ma 
rlyn Monroe czy Maria Schell: 
4) Diana Dcrs, Sophia Loren czy 
Elizabeth Taylor; 5) Jayne Mans­
field czy Kim Novak?

Odpowiedź niżej.

DORMAN -
NAPISZE KSIĄŻKĘ?

Dyrektor Teatru Dzieci Zagłę­
bia w Będzinie — Jan D::rman, 
reżyser i autor, wielu ciekawych 
inscenizacji sztuk dla dzieci 
— otrzymał ostatnio z wydaw­
nictwa „N-sza księgarnia“ cie­
kawą ofertę. Wydawcy proponu­
ją mu napisanie książki o dzie­
ciach — odbiorcach przygotowa­
nych przez niego przedstawień. 
Trzeba przyznać, iż wybór au­
tora jest nad wyraz trafny. Któż 
b:w:em lepiej znać może psy­
chikę dziecka, jego myśli ; wra­
żliwość na płynące ze sceny tre­
ści. O. W.

PS. Kto starszy? — otóż, gwia 
zdy zestawione w pary urodziły 
się w tym samym roku. 1 — 
1889. 2 — 1924, 3 — 1926, 4 — 
1932, 5 — 1933.

Wybuch na Schulstrasse

Tłumaczył: LESZEK MAJEWSKI

Akcja tego opowiadania rozgrywa się w 1911 r. w okupowanym 
przez hitlerowców Wilnie. Główny uczestnik akcji opowiada o 
przygotowaniach do zamachu na zdrajcę narodu litewskiego, któ­
rego hitlerowcy widzieli już na stanowisku policyjnego gauleitera 
Litwy. Zamach ten możliwy był 
planom przez radziecki wywiad.

dzicki dokładnie przygotowanym

Jeśliby ktoś powiedział mi, źe zostanę 
zamachowcem, przyjąłbym to jako do­
bry dowcip. Ale rzeczywistość okazała 
się zgoła inną. Przypadek sprawił, że w 
czasie wojny dostałem się do konspi­
racyjnej grupy „Borysa“. Było nas sied­

miu — czterech Rosjan i trzech Litwinów.
Wszyscy komuniści. Każdy z osobna mógł 

być z powodzeniem moim ojcem.
Historia, o której chcę opowiedzieć, działa 

się w Wilnie i jest prawdziwą od początku 
aż do końca.

Wraz z przyjściem hitlerowców do Wilna, 
powyłaziło z nor wielu faszystów. Doszli oni 
do wniosku, że wybiła dla nich godzina. Prze­
de wszystkim chcieli rozprawić się ze wszyst­
kimi zwolennikami władzy radzieckiej. Ge­
stapo miało z nich wiele pożytku, gdyż oka­
zali się wzorowymi szpiclami. Przecież wielu 
w pierwszym roku władzy radzieckiej wyka­
zało się absolutną lojalnością. Teraz pomagali 
gestapo mordować Litwinów i Polaków. 
Wśród tej masy wileńskich faszystów na czoło 
wybijał się pewien Litwin, któremu sami 
hitlerowcy nadali przydomek „Tyran“. Krą­
żyły słuchy, że okupanci zamierzają miano­
wać go policyjnym gauleiterem Litwy. Był on 
szczególnie niebezpieczny, gdyż jak zdążyliś­
my ustalić, w okresie władzy radzieckiej, pod 
innym nazwiskiem, pracował w ważnej miej­
skiej instytucji i znał wszystkich aktywistów 
społecznych. Nasza grupa konspiracyjna otrzy 
mała rozkaz podziemnego komitetu wykonać 
wyrok na „Tyranie“.

Prawie cały miesiąc przygotowywaliśmy się 
do tego zadania. „Tyran“ mieszkał w willi, 
niedaleko centrum miasta. Piechotą nigdy nie 
chodził, gdyż Niemcy dali mu do swojej dy­
spozycji samochód, a na miasto wyjeżdżał 
zawsze z eskortą kilku gestapowców. Willa 
jego wyglądała jak jakaś instytucja — często 
przed dom podjeżdżały samochody, a do póź­
nego wieczoru w oknach świeciło się światło. 
Gestapowcy troskliwie ochraniali mordercę. 
Jednak „Borys“ nie tracił nadziei i mówił, że 
rozkaz będzie wykonany.

Z pomocą wywiadu Podziemnego Komitetu 
ustaliliśmy, że „Tyran“ ma otrzymać w po-

darunku od Niemców majątek w Żemajtii. 
Sprawa była już właściwie załatwiona, ale z 
Prus miał przyjechać jakiś Niemiec, który ja­
ko spadkobierca tych ziem, również preten­
dował do tego majątku. Hitlerowcy obiecali 
„Tyranowi“ sprawę załatwić polubownie, od­
dając spadkobiercy inną posiadłość. Ale Nie­
miec nie przyjeżdżał i „Tyran“ denerwował 
się. Właśnie tę sytuację postanowiliśmy wy­
korzystać...

W przeciągu tygodnia rozpracowaliśmy do­
kładny plan działania, który zawierał kilka 
wariantów w zależności od sytuacji. Rolę wy­
konawcy powierzono' mnie jako dobrze mó­
wiącemu po niemiecku i z wyglądu podobne­
go do Niemca. Przez kilka dni w czuwałem 
się w rolę przedstawiciela spadkobiercy, któ­
ry pretenduje do majątku. Od Podziemnego 
Komitetu otrzymałem niezbędne dokumenty.

Wyuczyłem się wszystkiego co tylko zwią­
zane było z miejscowością, w której leżał 
majątek. Musiałem znać rodowód rodziny 
Niemca, byłych właścicieli majątku. Imion 
dziadków, babek, ciotek i wujków wyuczyłem 
się na pamięć jak wierszy.

Schemat mojego działania był następujący. 
Pojawiam się w mieście i jak gdyby prosto 
z drogi kieruję się do willi „Tyrana“. Bar­
dzo się spieszę, gdyż mam polecenie jak naj­
szybciej wyjaśnić sytuację. Prawdopodobnie 
„Tyran“ zaproponuje mi zamianę majątku. 
Odkładam to do następnego dnia, gdyż jestem 
tylko przedstawicielem spadkobiercy i mu­
szę z nim porozmawiać. Odjeżdżam do hote­
lu, ale wcześniej zostawiam teczkę z bombą 
zegarową. Bomba jest nieduża, kształtem i 
wielkością podobna do książki. Gdzie zosta­
wię teczkę, tego nie wiedziałem .Bomba po­
winna wybuchnąć w kilka minut po moim 
wyjściu. W związku z tym musiałem dokład­
nie śledzić czas, gdyż przesunąć mechanizmu 
bomby już nie mogłem.

Analizując plan, towarzysze wysuwali róż­
ne propozycje na wypadek jakiejś niespo­
dzianki. Przeprowadzaliśmy repetycje jak w 
teatrze. W końcu, otrzymałem eleganckie 
ubranie i letni płaszcz.

W przeddzień operacji „Borys“ wezwał 
mnie na rozmowę w cztery oczy.

— Masz jakieś wątpliwości? — spytał pa­
trząc mi w oczy.

Odpowiedziałem, że żadnych wątpliwości 
nie mam. Wtedy powiedział:

— Nasz plan nie jest zly, ale trzeba pa­
miętać, że oni też nie są głupcami. Może coś 
nie wyjść. Wtedy strzelaj z pistoletu, ale jeśli 
zorientujesz się, że źle z tobą... — Zamilkł na 
chwilę, a potem nie przestając patrzeć mi w 
oczy, powiedział cicho: — Wiesz co wtedy 
robić?

— Wiem — odpowiedziałem. Rzeczywiście 
rozumiałem o co mu chodziło.

Ale „Borys“ postanowił postawić kropkę 
nad „i“.

— Wtedy, Wołodia, żywym w ręce faszy­
stów nie wolno się oddać — powiedział głu­
cho.

— Jasne.
I oto nadszelł dzień operacji. Miałem do­

bre samopoczucie. Nie wiem dlaczego, ale 
wydawało mi się, że wszystko będzie w po­
rządku. Z trwogą myślałem tylko o jednym, 
a nuż „Tyrana“ nie zastanę w domu i nie bę­
dę mógł zostawić u niego teczki? Wtedy 
przyjdzie zaczynać operację od początku i 
moje nerwy mogą mnie zawieść.

Wieczorem wyszedłem z lokalu konspira­
cyjnego naszej grupy. Towarzysze pożegnali 
się ze mną bardzo serdecznie. Staś, który w 
czasie operacji miał być w pobliżu willi „Ty­
rana“, odszedł na swój punkt obserwacyjny 
bardzo wcześnie. Odchodząc, wesoło powie­
dział do mnie: — „Zobaczymy sie w nocy“, 
jak gdyby wychodził na spacer. A teraz już 
przyczaił się w gruzach domu naprzeciw willi. 
W wypadku gdyby coś poszło źle, on otworzy 
ogień i. skupi uwagę na swojej osobie. Oczy­
wiście byłoby lepiej gdyby Staś nie był za­
trudniony.

Idę ulicą nawet trochę prowokacyjnie, 
kogo i niczego nie może się przecież
przedstawiciel, którego pan zna się osobiście 
z samym Goeringiem. Ale dłuższa podróż 
trochę zmęczyła go, a w dodatku znajduje się 
późnym wieczorem w zupełnie nieznanym 
mieście. Tak więc idzie niezbyt szybko i na 
skrzyżowaniach zmuszony jest oświetlać la­
tarką tabliczki z nazwami ulic.

Podchodzę do skrzyżowania. Po przeciwnej 
stronie stoi dwóch żołnierzy. Oświetlam tablicz 
kę przeklinając, po czym kieruję się w stronę 
żołnierzy.

— Dobry wieczór żołnierze!
— Dobry wieczór — odpowiadają.
— Powiedzcie mi, proszę, jak dojść do uli­

cy Szkolnej?
Żołnierze śmieją się.
— Jesteśmy tutaj dopiero od wczoraj — 

mówi jeden z nich.
— Trzeba spytać miejscowych 

drugi.
— Jakich miejscowych! — Teraz ja się 

śmieję. — Przecież zagnaliście ich do piwnic. 
W hotelu mówili mi, którędy mam iść, ale 
zbłądziłem. Ale stąd, zdaje się, już niedaleko. 
Trzeba iść.

Ni- 
bać

dodaj e

i od niechcenia rzu-

żołnierze coś mówią, 
się, wylegitymować

Lekko podnoszę rękę 
cam: — Heil Hitler!

Trzasnęły obcasy.
— Heil!
Idę dalej. Słyszę jak 

Widocznie naradzają
mnie, czy nie. Ale nie wołają za mną.

Na początku ulicy Szkolnej zatrzymuje 
mnie patrol. Błysnąłem latarką na tabliczkę 
i nagle słyszę z ciemności ostry głos.

— Zgasić światło! Stać!
Zatrzymuję się. Podchodzi trzech — dwóch 

żołnierzy i młodziutki podporucznik. Latarką 
schowaną w rękawie płaszcza, oświetlają mo­
ją twarz.

— Co pan tutaj robi?
— Szukam was.
— Nas? Po co? — pyta podporucznik.
— W końcu ktoś musi mi pomóc. Wycią­

gam z kieszeni kartkę z adresem — Proszę 
przyświecić.

Podporucznik oświetla kartkę bacznie obser­
wując mnie.

— Gdzie znajduje się dom przy ulicy Szkol­
nej siedemnaście. Pytałem już kilka razy, nikt 
nie wie.

— Proszę dokumenty — ostro powiedział.
Podporucznik oświetla latarką mój doku­

ment ozdobiony herbem i różnymi kancelaryj­
nymi znakami, które nie powinny budzić żad­
nego podejrzenia.

— Pan dopiero przyjechał? — pyta.
— Z Królewca leciałem godzinę, a tutaj w 

żaden sposób nie mogę osiągnąć celu.
Podporucznik troskliwie składa dokument i 

zwraca mi.
— Proszę iść prosto. Samochód „Opel-Admi­

ral“ stoi akurat przed domem, którego pan 
szuka.

— Jaki samochód? — pytam 
scytowany.

— Dyżurny.
— Są samochody? — Jestem 

nie na żarty. — Są samochody 
którzy chcą jechać, zmuszeni są 
ciemnym mieście.

— Niestety, to już wychodzi poza ramy 
moich kompetencji. — Podporucznik zasalu­
tował. — To blisko, z dwieście metrów.

Podchodzę do willi „Tyrana". Z samochodu 
bacznie obserwują mnie jacyś ludzie. Żeby 
lepiej mnie widzieć opuścili nawet szyby. 
Przechodzę z dostojeństwem nie pozwalają­
cym nawet na lekki skłon głowy. Wchodzę 
na taras willi i energicznie naciskam guzik 
dzwonka. Nie puszczam go z pięć sekund. 
Słyszę zgrzyt odmykanych zamków. Drzwi 
otwierają się. Przede mną wyrósł człowiek 
potężnego wzrostu. Łamanym, niemieckim 
językiem pyta:

— Pan do kogo?
Przedstawiam się i mówię z kim chciałem 

rozmawiać.
— Chwileczkę. — Drzwi zamykają się, ale 

tylko na moment, a potem otwierają sie na 
oścież.

— Proszę wejść.

lekko podek-

rozzłoszczony 
i stoją, a ci, 
błąkać się po

Dokończenie za tydzień

Str. 4 WIADOMOŚCI



Repertuar kin 

i PTZ

SOSNOWIEC: „Muza" — 18 —22 
IX. Samson (od 14 lat), 23 — 26 
IX. Druga na zachód (od 12 lat) 
17 — 30. IX. Przeciwko bogom (od 
12 lal).

„Zagłębie" — 22 — 25. IX. Taka 
I miłość (od 16 lat) 26 — 29. IX 

Pijany anioł (od 18 lat).
„Momus*- — 21 - 23. IX Szatan 

z siódmej klasy (od 10 lat). 24 — 25 
IX. Decyzja (od 18 lat) 26 — 27. 
IX. Spotkanie w mroku (od 16 
lat), 28 — 29. IX. Małe dramaty (od 
12 lat).

BĘDZIN: „Lotnik" — 21 — 22. 
IX. Milcząca gwiazda (od 12 lat). 
23 — 24. IX. Tysiąc talarów (od 10 
lat), 25 — 26. IX. Skarb (od 10 lat) 
27 — 30 IX. Ludzie z pociągu (od 
12 lat). '

„NowoSć" — 21 — 24. IX. Tajem 
nićza puderniczka (od 9 lat). 25 — 
28. IX. Trudne lala (od 16 lat).

CZELADŹ: „Uciecha" — 21-22.
IX. Salwa o świcie (od 16 Jal). 23 
— 25. IX. Czterysta batów (od 18 
lat), 26 —27. IX. Dom w dzielnicy 
willowej (od 14 lat).

DĄBROWA GÓRNICZA: „Baj­
ka” — 19 — 22. IX. Wrzesień 19.39 
(od 14 lat), 23 — 26. IX. Samson 
(od 14 lat), 27 — 30. IX. Krzyżacy 
(od 12 lat).

„Ars" — 21 — 22. IX. Lunatycy 
(od 16 lat). 23 — 24. IX Zobaczy­
my się w niedzielę (od 18 lal) 25 
— 26. IX. W zatoce białych n *- 
dżwiedzi (od 12 lat). 27 - 28. IX. 
Zezowate szczęście (od 16 lat).

GRODZIEC: „Polonia" — 21 —22. 
IX. Telegraficzny pojedynek (od 
16 lat). 23 — 2'4. IX. Śmierć w 
siodle (od 12 lat). 25 - 26 IX. For 
tunella (od 16 lat), 27 — 28. IX 
Słońce świeci dla wszystkich (od 
14 lat).

JANÓW: „Słońce" — 22—24 
IX. Fortunella (od 16 lat). 26 — 28. 
IX. Kłopoty z miłością (od 14 lat)

DĄBRÓWKA MALA: „Capitol" 
— 22—24. IX. Czarny Orfeusz 
(od 16 lat), 26 - 27. IX. Sierioża 
(od 12 lat), 28 — 29. IX. Przez zie­
loną granicę (od 14 lat).
WOJKOWICE KOMORNE: „Straż 

nica" — 22 i 24. IX. Proszę za 
mną (od 16 lat), 25 — 27. IX. Ciao 
ciao bambino (od 16 lat).

ZĄBKOWICE: „Uciecha" — 21 
— 22 IX. Nieznany zdrajca (od 18 
lat), 23 — 24. IX. Szukam ojca (od 
12 lat), 26 — 27. IX. Dziewczyna 
z prowincji (od 16 lat). 28 — 29 
IX. Śmierć w siodle (od 12 lat).

STRZEMIESZYCE: „Paw" - 21 
23. IX. Odwiedziny prezydenta (od 
14 lat), 24 — 26. IX. Mąż swojej żo 
ny (od 12 lat). 27 — 29. IX. Kurier 
carski (od 14 lat),

PORĄBKA: „Przodownik" — 22 
24. IX. Szczęściarz Antoni (od 12 
lat). 25 — 27. IX. Rozstanie (od 16 
lat). 28 — 30. IX. Odwiedziny pre­
zydenta (od 14 lat).

OSTROWY GÓRNICZE- „Ra­
dość" — 22 — 24. IX. Dwa piętra 
szczęścia (od 16 lat), 25 — 28. IX. 
Wiatr ucichł przed świtem (od 12 lat).

ŁAGISZA: „Marzenie" — 22 — 
24. IX, Trzy czwarte słońca (od 
12 lat), 25 — 28. IX. Ewakuować 
miasto (od 12 lat).
ŁOSIE#: „Muza" — 22 —23. IX. 

Historia jednego myśliwca rod 14 
lat). 24 - 25. IX. Pigułki dla Aurę 
relit (od 16 lat), 26 — 27. IX. Ostat 
ni strzał (od 18 lat).

ZAWIERCIE: „Stella’« -21 — 22 
IX. Noc poślubna (od 16 lat). 23 — 
24. IX Ostatni strzał (od 18 lat). 
25 — 26. IX. Popiół I diament (od 
18 lat). 27 — 28. IX. Zamach (od 14 lat).

MYSZKÓW: „Goplana" — 20 — 
22. IX. Kurier carski (od 14 lat). 
23 — 24. IX. U progu ciemności 
(od 18 lat). 25 - 27. IX. Nieznany 
zdrajca (od 18 lat). 28 - 29. IX 

szukam ojca (od 12 lat).
ŁAZY: „Ateneum" — 20 — 22. 

IX. Maź swoiej żony (od 12 IJt). 
23 — 24. IX. Kurier carski (od 14 
lat). 26 — 27 IX. U nroen ciemnoś 
ci (od 18 lat). 28 —29 IX. Niezna­
ny zdraica (od 18 lat)

OGRODZIVNIFG: „Wiek” f „Na dzieła" -r 21 — 32. IX. Ewa chce 
snąć rod 18 lat) 23 — 24 IX. Lu­
dzie z poriacu (od 18 lat). 25 — 26. 
IX. Pigułki dla Aurelii (od 16 lat). 
27 — 28. IX. Odwiedziny prezvden 
ta Iod 14 lat).

SIEWIERZ: „Wolność" — 22 — 
24. IX. Normandia Niemen (od 
12 lat). 75 - 28. IX. Skrzynki na 
start (od 10 lat).

KOZIEGŁOWY: „Nowość" — 21 
22. IX. Ewa chce spać (od 18 lat). 
23 — 24. IX I.udzie z pociągu (od 
18 lat). 25 - 26 IX. Orzeł (od 14 
lat). 27 — 28. 7X Odwiedziny pre 
zydenta (od 14 lat).

PORAJ: „Bajka" — 22 — 23 IX. 
Milczące śladv <Od 14 lat). 24 — 25. 
IX. M?ż swn-ei żon'- (od ie la«) 

28—27. IX. Pożegnania (od 16 lat).
28 — 29. IX EWa chce spać (od 18 lat).

KROMOŁOW: „Piast” - 22 - 
24. IX. Odette S/23 (od 14 lat).

MIERZĘCICE: „I otnlk" - 22 - 
24. IX. O życie dziecka (od 9 lat).

★
22. IX. (piątek) godz. 19 — Dom 

Kultury Zawiercie — „CYD" szt. 
P. Corneilla

23. IX. (sobota) godz. 19 — PTZ 
— „OJ MĘŻCZYZN!. MĘZCZYZ- 
NI“ kom. muz. K. Zalewskiego.

24. IX. (niedz’"e:a) eod* 19 —
PTZ - ..Z OWCY GŁÓW" kom. 
M Regnier.

25. IX. (poniedziałek) — ftlen wolny.
26. IX. (wtorek) godz. 19 — Dom 

Kultury Tarn. Góry — „CYD' 
szt. P. Corneilla.

27. IX. (środa) godz 19 — PT 
Im. A. Mickiewicza Częstochowa 
— „OJ MĘZCZYZNI MĘŻCZYŹ­
NI" — kom. muz K. Zalewskiego.

28. IX. (czwartek) godz. 18 — 
PTZ — „NIEMCY" L. Kruczkow­
skiego.

30.

Formalności związane z przyjęciem do 
pracy — załatwia dział zatrudnienia i 

spraw socjalnych kopalni „Ni wka — Mo- 
drzejów“ w Sosnowcu (Niwce) przy ul. 

Wojska Polskiego 6 w godz. 8—13.

przyjmie do procy 

od zaraz:

KOPALNIA WĘGLA KAMIENNEGO 

NIWKA — MODRZEJÓW 

w SOSNOWCU

796
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KRZYŻÓWKA

ROLMKU

oczyszczone oraz zaprawione ziarno 
wzbogaca plony.

POZIOMO: 1. pies myśliw­
ski. 4. rodzaj kosy, 7. roślina 
górska. 8 faktura, 11. część gło 
wy. 12. zakład leczniczy. 13. ży­
wi się rvbami, 16 przyrząd gi­
mnastyczny, 17. spód beczki, 
18. herb miasta Warszawy. 21. 
przeprowadzający kolonizację, 
21. grubianin. cham. 25 żona 
Adama, 26. szkoła średnia, 
pisemny dowód otrzymania cze 
goś. 31. mieszkaniec Danii. 32. 
męski sport 35. zdarzenie wy­
wołujące szerokie zainteresowa­
nie. 36. odmiana kapusty. 37 
ma związek z jedwabnikiem.

38. część koła samochodowego.
PIONOWO: 1. oszukaniec,

krętacz, 2. symbol władzy mo­
narchy, 3. pojazd, ciągnięty 
przez człowieka, 4 buda paste­
rzy górskich. 5. odpowiada bez 
pytania. 6. półbut. 7. cyngiel, 
9. żartobliwie: niepowodzenie.

KIEROWNIKÓW oddziałów produkcyj­

nych

SZTYGARÓW zmianowych 

NADGÓRNIKÓW oraz 

ELEKTRYKÓW, MECHANIKÓW i in­

nych pracowników niekwahfikowanyub 

do prac na dole.

Dla pracowników zamiejscowych zakwa­
terowanie i wyżywienie zapewnione w ho­

telach robotniczych.

Uwaga!

Dyrekcja 
MIEJSKIEGO HANDLU MIĘSEM 

w Dąbrowie Górniczej

ZAWIADAMIA wszystkich klientów 
że z dniem 28 września rb.

ZOSTANIE URUCHOMIONY

DRUGI SKUP NIEŚNY 

w Osiedlu Gołonóg
Kr. IV

ZAWIERCIAŃSKIE ZAKŁADY 

NAPRAWY SAMOCHODÓW 

w Zawierciu ul. Wojska Polskiego 53

zafrudniq zaraz 

do pracy w akordzie:

1) LAKIERNIKA SAMOCHODOWEGO 

na samochody ciężarowe

2) 3 BLACHARZY-SPAWACZY samo­

chodowych

fiasko, 10- autor powieści „Bez 
dogmatu", 14. służy do opako­
wania produktów spożywczych, 
15. przyprawa do kawy, 19. rze 
ka w ZSRR, 20. zabawa, 22. ro­
ślina zielna — zastosow. w lecz 
nici wie. 23. imię żeńskie. 24 
ptak błotny, 27. zabezpiecza od 
gazów trojących, 2fł imię mę­
skie. 29. papieros Churchilla. 33 
duży ogród, 34. kolor w kar­
tach.

Wśród czytelników, którzy do 
dnia 4 października br. nadeśla 
bezbłędne rozwiązania krzyżów 
ki. rozlosowane zostaną nagro­
dy książkowe.

Rozwiązania prosimy nadsy­
łać na adres naszej redakcji z 
dopiskiem: Krzyżówka Nr. 161.

ta- 
wer- 

bu-

ROZWIĄZANIE 
KRZYŻÓWKI Nr. 160

POZIOMO: Moskwa. Anglik, 
cent. zima, sałata, zygzak, 
lent, tarcza, straż, baszta, 
bel, popiół, srebro, żądło,
kiet. magiel, pilnik, iloraz, aria, 
nuta, teczka, aplauz.

PIONOWO: meczet, sens, as­
falt, alegat. laik, klatka^ tape 
ta, waluta, 
stróż. żebro, 
słowik, raglan. 
miotła, lekarz, piec, zupa.

szczaw. Zabrze, 
opinia, łączka, 
bażant, tenuta.

Uwaga!

Dyrekcja 

MIEJSKIEGO PRZEDSIĘBIORSTWA GOSPODARKI 

KOMUNALNEJ w SOSNOWCU

ZAKŁAD PRALNIA I FARBIARNIA

zwraca się z uprzejmą prośbą do swoich Klientów 

O TERMINOWE ODBIERANIE 

oddanej w Punktach Usługowych:

GARDEROBY

Punkt Usługowy nr 1 — 
Sosnowiec, Modrzejew­
ska nr 8

*
Punki Usługowy nr 

Sosnowiec. Wronia
3 
nr 16

*
Punkt Usługowy nr 

Sosnowiec. 22 Lipca (róg 
Składowej)

3

*
Punkt Usługowy nr 5

Dąbrowa Górnicza, 
3 Maja nr 16

*
Punkt Usługowy nr 6

Mysłowice Rynek 23
OBI t>.

irderoba nieodebrana w terminie powoduje dodatkowe i niepo­

trzebne koszty składowania. dOOkr

=

I 
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Czyszczenia i zaprawy ziarna dokonać mo­
żesz

W PUNKCIE USŁUGOWYM

IIIIIIII^

I

=
POWIATOWA

RZEMIEŚLNICZA SPÓŁDZIELNIA PRACY 
SZEWCÓW i CHOLEWKARZY W SIEWIERZU

prowadzi usługi

w zakresie
=

W
= UPBZĘZY

wi

NAPRAW

OBöW'A

I oraz
IAFUW

Ponadto na zamówienie klienta wykonuje­
my obuwie miarowe .

Korzystajcie z naszych usług

I

I

1

I

I

- I 
miimiiiiiiimmim

Kr. VI

3

I

=

Na sezon jesienno-zimowy POLECAJĄ: 

PROJEKTORKI dziecięce w pełnym asor­
tymencie i ruchome

AMATOR 8 mm oraz pełny asortyment 
nowych tematów przeźroczy, bajek 
czarno - białych i kolorowych, przeźro­
czy szkolnych oraz ruchomych 8 mm.

Sklepy „FOTO - OPTYKA“ 

w Sosnowcu, ul Zwycięstwa 7 
w Sosnowcu, ul. Czerw. Zagłębia 7 
w Będzinie, ul. Małachowskiego 17 
w Dąbrowie Górniczej, ul. 3 Maja 2 

w Zawierciu. Nowy Rynek nr 3
Duży wybói aparatów i sprzętu fotogra­
ficznego artykułów foto-chemicznych i pre- 
cyzyjno-optycznych.

SPRZEDAŻ GOTÓWKOWA i RATALNA

1

I

I

i

Punkt Usługowy nr 7 — 
Sosnowiec, Mielczarskie- 
go 9

Punkt Usługowy nr 4 — 
Będzin, ul Małachow­
skiego nr 32

*
Punkt Usługowy nr 8 — 

Sosnowiec, Modrzejow- 
ska 47.

Ul.

i

=

s

I

I

I 

irkonują okulary | 
wszelkie napra- | 
arowej.

ZAWIADAMIAMY O ZGUBIE
Komenda Powiatowa MO w Za­

wierciu lawladamta. te w posia­
dł nlu tej znajduje się portmonet­
ka wraz z pieniędzmi, znaleziona 
w dniu 30, 8 1961 r. w Zawierciu.

I

Punkty usługowe „Foto-Optyki” wykonują okulary 
na recepty Wydziałów Zdrowia oraz i 
wy wchodzące w zakres optyki okularowej.

Naprawę aparatów fotograficznych. Prace 
toryjno-fotograficzne

labora*

Kr. IM

ZAWIADOMIENIE

WARZYWA - OWOCE, PRZEDSIĘBIORSTWO PAÑSTWOWE 

w SOSNOWCU, ul. Sienkiewicza 5 (Akcja Ziemniaczana)

ZAWIADAMIA, 

że z dniem 20 września 1961 r.

i

i

„FAJERWERK"
W DOMU KULTURY ZAGŁĘBIA

5 1 6 października w Domu Kul­
tury Zagłęb a w Dąbrowie Górni­
czej wystąpi gościnnie Operetka 
Dolnośląska z Wrocławia z operet­
ką PAULA BURKHARDA „FA­JERWERK".

Zamówienia na bilety Indywidu­
alne i zbiorowe przyjmuj* co­
dziennie kasa DKZ przed połud­
niem w godz. 10—12 I pc południu 
od 15—19. Telefon 68-108.

Illllll!lllillil!lllllllllllllllll!llllllllllilllll!l!lllilll

Ogłoszenia drobne

UDZIELAM lekcji języka an­
gielskiego dla dzieci od lat 5-ciu 
metodą poglądowo - konwersa- 
cyjną. Wiadomość w miejscu.
STARSZA pani spokojna, kultu­
ralna. pracująca, poszukuje po­
koju przy kulturalnej rodzinie 
możliwie bezdzietnej. Wiado­
mość w redakcji pod „korzystne 
warunki".

Gminnej Spóldz. „Samopomoc Chłopska 

w Koziegłowach

ZA DŁUGI męża .WIECZORKA 
RAFAŁA nie odpowiadam i pła­
cić nie będę. WIECZOREK JAD­
WIGA.
JANICKI ADAM zagubił prze­
pustkę nr 122 wydaną przez F-kę 
„Decorum*’ w Sosnowcu.
SPRZEDAM „Warszawę“ w do­
brym stanie. Wiedomość: Sosno­
wiec - Jęzor, ul. Dąbrowska 74 
— HARAZIM.
ZAMIENIĘ 2 pokoje, kuchnia, 
wygody w Mysłowicach na rów­
norzędne w Sosnowcu. Wiado­
mość, Sosnowiec Czerwonego 
Zagłębia 19 m. 10.

Warunki pracy i płacy wg układu zbio­

rowego dla pracowników Centralnego Za­
rządu Sprzętu Samochodowego.

Zgłoszenia przyjmuje dział kadr teł. 456 

wewn. 10.

POLECAMY RÓWNIEŻ śrutowanie zbo­

ża oraz wypożyczanie aparatów do bielenia 
obór, opryskiwania drzew, sortowniki do 

ziemniaków itp.
= Kr. V 5

Wr. JH

SOSNOWIECKIE ZAKŁADY PRZEMYSŁU WEŁNIANEGO

zatrudnią :

2 ABSOLWENTÓW — TECHNIKÓW 
MECHANIKÓW na wstępny staż 
pracy

2 STRAŻAKÓW przeszkolonych do 
zakładowej straży p. pożarowej

1

c u

ZDUNA

DOZORCÓW

PALACZA centralnego ogrzewania 

w fabrycznych domach mieszkalnych

I

I

rozpoczyna 

akcję 

zaopatrzenia 

ludności miasta

=

I 

I

roku 1981/62 

na podstawie bonów 

wydanych przez 

zakłady pracy.

Warunki pracy i płacy wg taryfikatora obowiązującego w przemyśle lekkim.

Zgłoszenia przyjmuje dział kadr od godz. 7,30 do 10. 799kr

Ziemniaki wydawane będą na bocznicach przyzakładowych, oraz 
na placach ogólnorozładunkowych stacji kolejowej Sosnowiec 
Główny, Sosnowiec Południowy i stacji kolejowej Pogoń.

Jednocześnie podaje się do wiadomości, że sklepy Warzywa- 
Owoce prowadzą sprzedaż ziemniaków wyłącznie detaliczną.

WARZYWA - OWOCE 
PRZEDSIĘBIORSTWO PANSTWOWt 

SOSNOWIEC

l|||||||||||||||||l|||.^

i

I

I

Kr. TM

WIADOMOŚCI Str. 5



Za tydzień
»META

1 października

wyścig kolarski

Szosami Zagłębia

więc już za tydzień — w niedzielę 1 października miesz- 
kańcy naszych zaglębiowskich miast i osiedli robotniczych 
będą mieli doskonalą okazję obejrzenia wyścigu kolar­

skiego .,Szosami Zagłębia" organizowanego przez naszą redakcję 
przy współudziale Komisji Sportu i Turystyki przy Komitecie 
Powiatowym PZPR w Będzinie, Prezydium Powiatowej i Miej­

skiej Rady Narodowej w Będzinie oraz Rady Powiatowej LZS 
w Będzinie.

CZELADŹ

KLIMONTÓW

Doisree f ornase

Stali Sosnowiec

utrzymuje się

Miłą niespodziankę sprawili wszystkim swym zwolennikom 
piłkarze sosnowieckiej Stali. Zremisowali bowiem w Opolu 
z Odrą 2:2, będąc bardzo blisko zwycięstwa. Trudna przeszkoda 
została więc częściowo przebyta. Częściowo dlatego, że najbliżsi 
konkurenci wygrali lub zremisowali i dlatego sesnowiozanie do 
przedostatniej drużyny posiadają przewagę zaledwie 3 punktów. 
A więc bardzo niewiele. I dlatego niedzielny pojedynek z ŁKS 
Łódź trzeba będzie potraktować bardzo serio, aby ostatecznie od­
nieść zwycięstwo i oderwać się 
wystarczającą odległość.

od rywali, a tym samym uciec na

iiiiinmniimniniiniiiiiiiiiiimmmiimmiiiiinifr

Kto z kim

Wyścig szosowy zapowiada się 
niezwykle atrakcyjnie i bardzo 
licznie. Posiadamy bowiem zgło­
szenia niemal wszystkich czoło­
wych kolarzy z Bogusławem For 
nalczykiem (przebywa obecnie 
w Bułgarii). Andrzejem Pie- 
chaezkiem (Ruch Chorzów) Sta­
nisławem Gazdą i Kazimierzem 
Gazdą (Start Bielsko). Kalinow­
skim, Kowalskim i Magowskim 
(Ruch Radzionków) Józefem 
Flaszką (LZS Myszków), Henry­
kiem Komnniewskim (Kolejarz 
Sosnowiec) na czele.

Ostatnio wpłynęły do naszej 
redakcji dalsze zgłoszenia zawód 
ników z LZS Myszków. KS Bail­
don Katowice i KS Naprzód Ła­
ziska.

LZS Myszków zgłosił 3 za­
wodników, a mianowicie re­
welacyjnego Józefa FLASZ­
KĘ, Mariana IWANICKIEGO i 
Kazimierza MARSZALKA.

W czwartek wpłynęło do naszej 
redakcji zgłoszenie zawodników 
Rady Wojewódzkiej LZS w Opo­
lu. Do głównego wyścigu zgłoszo­
ny został Franciszek SURMINSKI, 
członek kadry narodowej, przeby­
wający w chwili obecnej w p.utga 
rii. gdzie wraz z Fornalczvk« ’m. 
Bekierem, Pokornym 1 Zadroż- 
nym uczestniczy w a-etapowyiwy 
śclgu kolarskim dookoła Bułgarii. 
Drużyna LZS spisuje się bardzo 
dobrze i po 3 etapach zajmuje 4 
miejsce za dwoma drużynami Bul 
garii — CD NA 1 Lokomotiw oraz 
repr. Jugosławii.

Oprócz Surmińskiego w głów­
nym wyścigu poiadą: Karol JE- 
GIER, Karol KÜHN i Werner DAM 
RAT.

zawodników naszego wyścigu. 
Zgłoszenia nadesłali:

START BIELSKO: Wincenty 
CMOK i Julian GĘGA.

LZS MYSZKÓW: Andrzej KA- 
PUSCIK. Waldemar BARAN, 
Henryk WOJCIECHOWSKI (zwy 
cięzca wyścigu w Mysłowicach) 
i Stanisław ZMARZLIK.

BAILDON KATOWICE: Wal­
ter OZIMEK, Witold DANECKI, 
Karol JANSKI. Gerard GŁĄBI 
CA, Krzysztof KUTA i Henryk 
SOPNIEWSKI.

NAPRZÓD ŁAZISKA: Walde­
mar WILCZEK, Paweł GOŁEK i 
Kazimierz BRONZEL.

BŁYSKAWICA GLIWICE: 
Zbigniew GAŁECKI, Mikclaj 
JONDA, Henryk SZOPA, Hen­
ryk WOJTOWICZ, Piotr MALI­
NA, Krystian SURA, Jerzy 
WILK. Erwin OLES i Andrzej 
AUGUSTYN.

GÓRNIK WOJKOWICE KOMOR­
NE: Ewald TOMALA, Konrad ZA­
GÓRNY, Józef KRAWCZYK i Mie 
czyslaw ANDRZEJKIEWICZ.

Nie wątpimy, że społeczeństwo 
Zagłębia dópiśze na trasie wy­
ścigu (zamieszczamy mapkę), 
żywo dopingować kolarzy.

by

DZIENNIKARZE grają 
w Wojkowicach Kom.

PięściarzerczpoGzęii

rozgrywki mistrzowskie

Zwycięstwo

Zagórza

Pierwszy pojedynek mistrzowski w lidze okręgowej pię­
ściarzy GÓRNIKA Zagórze wypadł zadowalająco. Górnicy 
wygrali na własnym ringu z RUCHEM Radzionków 12:8 
i w ten sposób wykazali, że trzeba się będzie z nimi poważ­
nie liczyć w dalszych pojedynkach.

Ale wróćmy do ostatniego po­
jedynku w Opolu. Sosnowiczanie 
zademonstrowali tam dobrą, tech 
niczną i szybką grę i dlatego po­
dobali się tamtejszej widowni, a 
także licznym wycieczkowiczom 
z Zagłębia, którzy wiernie to­
warzyszyli swej drużynie do 
Opola. W Stali przede wszystkim 
podobali się: Czesław Uznański,

Gaik, Myga, Krawiarz i Bazan. 
Pozostali nie byli wiele słabsi. 
Innymi słowy duże brawa druży­
nie i trenerowi: Witoldowi Ma­
jewskiemu, za coraz lepszą grę. 
O wyniki wydaje się nie będzie­
my musieli się martwić.

Obie bramki dla Stali zdobył 
Gaik.

STAL — ŁKS
Po kolejnym sukcesie w Opo­

lu — sosnowiczanie zmierza się 
na własnym obiekcie (Stadion 
Ludowy) z ŁKS Łódź, przy 
czym pojedynek ten ma ogrom 
ne znaczenie dla obu zespołów, 
jako że (po ostatnich sukce­
sach zespołów zagrożonych spad 
kiem) wytworzyła się dość nie­
przyjemna. a zarazem i nie­
bezpieczna dla Stali sytuacja w 
tabeli. Stal ma już 18 pkt. na 
swym koncie, ale wciąż jeszcze 
nie jest pewna swego losu i 
dlatego musi wygrać spotkanie 
z LKS-em Łódź. Początek me­
czu o godz. 18.00.

Wydoje się, że Stal jest w 
stanie odnieść zwycięstwo, a 
wówczas sprawa drugiego spad 
kowicza będzie już wewnętrz­
ną sprawą Lecha, ŁKS-u 1 Po­
lonii Bydgoszcz.

Fragment meczu Kolejarz — Raków. Fot. Z. Kempa

Slalka

(Włókniarz)
zdobyła 2 tytuły

MISTRZOWSKIE
OKRĘGU

LIGA ZAGŁĘBIOWSKA
W czwartej kolejce mistrzow­

skiej w zagłębi owskiej lidze 
okręgowej zmierzą się — nie­
dziela godz. 16.30 — Victoria 
Częstochowa — Kolejarz Sos­
nowiec. Budowlani Częstocho­
wa — Górnik Piaski, Żagle - 
bianka Dąbrowa — Płomień 
Mi łowi cc. Górnik Wojkowice — 
Warta Zawiercie, Górnik Sos­
nowiec — Skra Częstochowa, 
CKS Czeladź — RKS Raków.

KLASA

III LICENCJA
W grupie zawodników z III li­

cencją zgłoszonych zostało przez 
LZS Myszków 6 zawodników, 
a mianowicie:

Adam DUDA, Zdzisław KAW­
KA, Morían Ł AP AJ, Włodzi­
mierz KAWA. Jan NĘDZA i Jan 
MOSZCZYK, Sekcja ~ i. 
„Baiłdonu" Katowice zgłosiła 4 
zaw'dników. Są nimi: Bogusi:w 
KNIEJSKI, Herhct HERMAN, 
Bronisław BREGUŁA i Józef 
SZCZYRBA, natomiast sekcja 
kolarska Naprzodu Łaziska zgło­
siła 3 zawodników, a mianowi­
cie: Ditera FELUKSA, Rudolfa 
MACIEJEWSKIEGO i Pawia 
DZIEDZICA. Sekcja kolarska 
BŁYSKAWICY Gliwice zgłosiła 
7 zawodników, .¡.którymi > są: 
Eberhard UFERT, Jan NEUGE­
BAUER, Diter I.EXERT, Alek­
sander CSEPY. Jerzy ZAWISZA, 
Ginter KUNA i Jan BURY.

Z sekcji, kolarskiej STARTU 
Bielsko zgłoszenia nadesłał:: 
Erwin OWCZARZ. Józef HRA- 
PEC i Antoni KONIECZNY.

LZS OPOLE: Helmut RUDOLF, 
Paweł KURPIEHZ, Helmut KA- 
INKA 1 Jan FILIP.

GÓRNIK WOJKOWICE KOMOR­
NE: Mirosław TRZCIONKA i JÓ­
ZEF DZWONNIK.

W oczekiwaniu na przyjazd ko­
larzy. na stadionie ..Milenium" w 
Wojkowicach Komornych rozegra­
ny zostanie mecz piłkarski po­
między reprezentacjami DZIENNI­
KARZY Częstochowy i Zagłębia.

IV LISTA 
OFIARODAWCÓW

Poszczególne walki nie stały 
wprawdzie na najlepszym pozio­
mie, niemniej jednak widać, ze 
drużyna będzie groźna.

Wyniki techniczne (na I miejscu 
Zagórze): Migza wygrał z Szalec- 
klm (II r. tko), Giczailski wypunk­
tował Gnychola, Klin poddał się 
w III rundzie Grzegorzewskiemu, 
Możdżeń został zdyskwalifikowany 
w II starciu w walce z Krawczy­
kiem. Pacan uległ na punkty Pa­
czyńskiemu, Zbigniew Kaliński wy 
punktował Liska, Czerniak zwy­
ciężył na punkty Sznajdra, Banaś 
pó najładniejszej walce meczu po­
konał Jasioka, Witold Adamczyk 
został zdyskwali fkowany w II star­
ciu walki z Owczarkiem. a Tomec­
ki wypunktował Kuloka.

Pozostałe wyniki: STAL Zabrze 
— START Czechowice 12:8. GÓR­
NIK Radlin — Wawel Wirek 18:2. 
BOBREK Karb — RUCH Cho­
rzów 20:0.

Glüdkie 16:0
ZAMIAST SPRAWOZDAÑ W LIDZE 

ZAGŁĘBIOWSKIEJ

Ko! arska

IV LICENCJA
W czwartej licencji poważnie 

powiększyła się lista startowa

W dalszym ciągu napływają 
zgłoszenia z Zakładów Pracy i 
instytucji dotyczące nagród rze­
czowych i kwot pieniężnych, 
przeznaczonych dla zwycięzców 
wyścigu kolarskiego ..Szosami 
Zagłębia". Pod a jemy więc 
CZWARTĄ Listę Ofiarodawców:

15) Cementownia „Saturn" — 
300 zl: 16) Elektrownia „Będzin" 
— 500 zł; 17) Rogoźn".ckie Zakła­
dy Materiałów Ogniotrwałych w 
Rogoźniku - 500 zl; 18) Huta 
Szkła Okiennego w Ząbkowicach 
- 500 zł: 19) Huta „Będzin" - 
30o zł; 20) Kop. „Mortimcr-Porąb 
ka w Zagórzu — 500 zl; 21) Hu­
ta Szkła Gospodarczego w Ząb­
kowicach — 500 zł: 22) Kopalnia 
„Klimontów" — 500 zł; 23) Rada 
itowintiiwa LZS w Będzinie — 
3 gumy do roweru wyścigowego; 
2Ó Przedsiębiorstwo Budowy 
Kopalnia w Zagórzu — teczka.

WSZYSTKIM KIEROWNIC­
TWOM Zakładów pracy — w 
imieniu Komitetu Organizacyj­
nego Wyścigu Kolarskiego „Szo 
sami Zagłębia” — SERDECZNIE 
DZIĘKUJEMY, a jednocześnie 
CZEKAMY na dalszych Ofiaro­
dawców.

i. „Zagłębia“

Inauguracvine spotkanie pięścia­
rzy RKS „Zagłębie“ Dąbrowa w 
klasie A - rozegrane na własnym 
ringu — z Kleofasem 06 Załęże za­
kończyło się zdecydowanym zwy­
cięstwem gospodarzy w stosunku 
16:4. Dąbrowlanie trenowani przez 
trenera Nowakowskiego, wykazali 
dobre przygotowanie 1 we ^wszyst­
kich walkach wygrywali przeko­
nywująco. Brawo. Oby «tek dalej.

Wyniki techniczne: (na I miejscu 
zawodnicy „Zagłębia“) MUSZA: 
Kwaśniewski wypunktował Star- 
czoka, KOGUCIA: O Czachowski 
uległ Prockowi na punkty; PIÓR­
KOWA: Brychlik zmusił do pod­
dania w 3 starciu Dziewulskiego; 
LEKKA: Łach wypunktował Ju­
reczkę; LEięKOPÓŁSREDNIA: Per 
likowski przegrał z Tabaszewskim 
w 2 starciu przez dyskwalifikację; 
PÓŁSREDNIA: Gucwa wygrał z 
Kaniowskim (2 r. tko); LEKKO- 
SREDNIA: Nawrocki zmusił do 
poddania w 3 r. Stokłosę: ŚRED­
NIA: Cieślak wygrał z Kaczmar­
kiem w 2 r. przez tko; PÓŁCIĘŻ­
KA: Juszczyk zdobył punkty w.o. 
CIĘŻKA: Stojek wypunktował 
Podbicia.

zapaśników „Siły“

Przygotowująca się do drugiej 
rundy rozgrywek mistrzowskich 
w ekstraklasie, drużyna zapaśni­
cza mistrza Polski — RKS „Siła" 
Mysłowice wygrała z Wistoką Dę­
bica 10:0, mimo iż nie walczyli: 
Malik 1 Popiołek. Ten ostatni jest 
wychowankiem „Wisłoki" i nic 
dziwnego, że nie chciał walczyć 
przeciwko swym kolegom. Zapaś­
nicy „Siły" wykazali dobre przy­
gotowanie techniczne i niewątpli­
wie będą ebeieli odegrać decydu­
jącą rolę w wywalczeniu tytułu 
mistrza Polski.

Wyniki techniczne (na 1 miejscu 
zawodnicy „Siły"): Sekuła poko­
nał Stalmacha na punkty: Mora­
wiec położył na łopatki w 3 m n. 
Korzenia; Knitter zwyciężył Cz. 
Gabige na punkty; Malinowski 
położył już w 1 min. na łopatki 
Grabca; Adamaszek potrzebował 
3 min., aby pokonać Książka, Gon- 
dzik stoczył niezwykle ciekawą 
walkę z Węgrzynem. Warto dodać, 
że Gcndzik walczył o dwie kate­
gorie niżej (zamiast w lekkiej w 
średniej) Dz!engo wypunktował 
H':< kijowskiego, a Wiercimok zdo­
był punkty w. o. wobec braku 
przeciwnika.

Na macie sędziował Ziółkowski 
(Warszawa), natomiast na punkty: 
Długaj i Kon (Śląsk) oraz Grosz 
(Kraków).

Hokeiści na trawie 
Stali Sosnowiec 

prowadzą w II lidze

SłanisiM Gazda

tr'uBía^st w Mysłowicach

Wprawdzie rozgrywki mistrzow­
skie w bokserskiej klasie B roz­
poczynają się dopiero za tydzień, 
to jednak w sosnowieckim Kole­
jarzu treningi trwają już od kilku 
tygodni pełną parą prowadzone 
przez Instruktora Woszczyka. Nie­
wątpliwie chętni mogą się zgła­
szać. Zapisy przyjmowane są pod­
czas treningów, w poniedziałki i 
czwartki.

Kolejny mecz mistrzowski 
II lidze państwowej, hokeiści 
trawie Stali Sosnowiec wygrali, 
pokrnywując w Pabianicach tam­
tejszego Włókniarza 2:0 (2:0). Przez 
cały czas Stal była zespołem lep­
szym, a cała drużyna grała bardzo 
ofiarnie. Najlepiej spisywali się 
defensorzy, bowiem gospodarze 
przez cały mecz oddali zaledwie 
jeden celny strzał na bramkę Sta­
li. Bramki dla Stali zdobył: Ma­
teja — 2.

Pozostałe wyniki: Iskra Siemia­
nowice — Beskid Bielsko 0:0, Piast 
Cieszyn — AZS Kraków 2:0, Soko­
lica Krościenko — Semafor 
cła w 3:1.
Stal Sosnowiec 
Sokolica Krościenko 
Iskra Siemianowice 
Piast Cieszyn 
Włókniarz Pabianice 
AZS Kraków 
Semafor Wrocław 
Beskid Bielsko

3
3 
3
2 
3

W 
na

Wro-

3:11
1:2

Płomi eń

zrównał s c z Rakooem

Trzecia kolejka mistrzowska w zagłęb: owaki ej lidze okręgo­
wej — rozegrana w sobotę i w niedzielę — przyniosła jedy­
nie dwie niespodzianki na boiskach w Sosnowcu i Milowi- 

cach.
W Sosnowcu miejscowy Kolejarz uważany przez wszystkich 

za „kozia ofiarnego" dla zespołu Rakowa, sprawił nie tylko milą 
niespodziankę, urywając mistrzowi jeden punkt, ale swą grą 
wzbudził podziw u wielu miłośników piłkarstwa zagłębiowskiego, 
którzy dość licznie zjawili się na tym meczu. Kolejarze bynaj­
mniej nie przestraszyli się renomowanych przeciwników i grali 
co najmniej jak równy z równym i gdyby Pluskota (obrońca) 
krótko przed końcem wykorzystał rzut karny, goście mogli poże­
gnać się z oboma punktami. W przyszłości chcielibyśmy stale 
oglądać piłkarzy sosnowieck ej „lokomotywy" w tak dobrej 
i składnej grze, jak w meczu z Rakowem. a wówczas pozycja te­
go zespołu w tabeli mogła być bardzo wysoka.

Z dużym zainteresowaniem oczekiwaliśmy również pojedynku 
w M.lowicach, gdzie zmierzyły się dwie górnicze jedenastki z Mi­
lowi c i Wojkowic Komornych. Wydawało się. że oba zespoły wy- 
każą wysokie umiejętności, bo przecież w swych szeregach po­
siadają dobrych zawodn.ków. A tymczasem gra była 
ło interesująca. Inna rzecz, że Płomień zagrał już 
Chcielibyśmy. aby tak było zawsze we wszystkich 
Milowiczante w tym spotkaniu zagrali bez Święchra, 
go i Szczypy, których zastąpili Wiejecha, Wójcik
Stysz. Wszyscy oni zadowolili, Podobnie zresztą jak i pozostali 
piłkarze „Plemienia". Rozczarowaliśmy się natomiast grą woj- 
kowiczan, u których to jest w.elu zawodników o renomowa­
nych nazwiskach. Ale jak się okazuje same nazwiska nie grają. 
I dlatego dobrze będzie jeśli kierownictwo Górnika pomyśli 
o jakichś zmianach w układzie, gdyż inaczej trudno wróżyć więk­
sze sukcesy tej sympatycznej drużynie, którą przed rozgrywka­
mi ocenialiśmy bardzo wysoko.

Tegoroczne mistrzostwa lek­
koatletyczne młodzików Okrę­
gu, rozegrane zostały w Mysło­
wicach — w ramach imprez 
związanych z 600-leciem mia­
sta Mysłowic. Duży sukces wy­
walczyła młodziutka zawod­
niczka sosnowieckiego „Włók­
niarza“ — Stalkówna, która 
wygrała dwie konkurencje: 
rzut dyskiem wynikiem 28,56 
m i rzut kulą wynikiem 9,37 
m. Druga w kuli była mysło- 
wiczanka z MKS — Tomanek; 
uzyskała ona wynik — 9,15 m. 
W oszczepie triumfowała mło­
dziutka Kita, rzucając oszczep 
na odległość 30,13 m.

Wśród chłopców najlepiej 
spisali się: Wrona (MKS So­
snowiec) w skoku w dal wy­
grał przeciętnym rezultatem 
5.94 m oraz Niewak (MKS My­
słowice) w dysku, wynikiem 
46,41 m. Ponadto w skoku o 
tyczce zawodnik LZS Siewierz 
— Janowski osiągnął wysokość 
2,84 m. a Kot (MKS Mysłowi­
ce) w biegu na 1.000 m uzy­
skał 3 miejsce z czasem 2,49,2 
min.

Czwarta kolejka w zaglę- 
biowskiej klasie „A“ przewi­
duje terminarzem następujące 
spotkania (niedziela godz. 16.30):

GRUPA I: Budowlani Gro­
dziec — Stal Poręba. Stal „Cy­
klon" Rogoźnik — Pogoń Bla­
chownia, Stal „Jedność“. My­
szków — stal Ib Sosnowiec, 
Bryr.ica Czeladź — RKS „Za­
głębie" Dąbrowa. Pauzuje Stra- 
dom Czestochowa.

GRUPA II: Górnik ZNMB 
Dąbrowa — Czarni Sosnowiec, 
Częstochćwka — AKS Nlwka, 
Stal Będzin — Unią Myszków, 
Górnik Zagórze — RKS Gro­
dziec, Polonia Sosnowiec — 
Górnik Kazimierz.

KATOWICKA 
KLASA „A"

W katowickiej klasie „A" 
spotkają się w sobotę o godz, 
16.30: Górnik ,,09" Mysłowice 
ze Startem Podlesianką, Stal 
Brzezinka z Unią St. Bieruń, 
a Naprzód Janów z LZS Jed­
ność Kosztowy. Ponadto grają: 
Górnik Murcki — Górnik We­
soła, Stal Mikołów — Górnik 
Piotrowice, Czułowlanka Ty­
chy — Kolejarz Katowice, Gór­
nik Lędziny — Górnik Kostuch- 
na.

„B"

RUCHWYGRAŁ 
W MYSŁOWICACH

okazji uroczystości 600-lecia

mierna i ma. 
bardzo fair, 

pojedynkach. 
Gawrońskie- 
i młodziutki

z
miasta Mysłowic rozegrany został 
na boisku Górnika mecz piłkar­
ski pomiędzy reprezentacją mia­
sta i I-Iigowym Ruchem Chorzów. 
Po żywej i interesującej grze, sto 
iącej na dobrym poziomie, wy­
grał Ruch 7:3 (2:1). Chorzowianie 
musicli się dobrze napracować, 
aby odnieść zwycięstwo. Myślowi 
czanie do momentu wymiany bram 
karza Skolika grali bardzo do­
brze 1 mogli uzyskać bardzo ko­
rzystny rezultat. Nowy bramkarz 
fatalnie przepuścił 4 bramki i 
przyczynił się do wysokiej poraż­
ki.

Bramki dla Mysłowic zdobyli: 
(Osoba (Stal) 2 1 Kryza (09).

KLASA
W katowickiej klasie „B“ 

zmierzą się w niedzielę (godz. 
16.20): Górnik Chełm Wielki — 
HKS Szopienice, Iskra Siemia­
nowice — Lechia „06" Mysło­
wice, Budowlani Ib Ligota — 
Naprzód Ib Janów, Pogoń 
Imielin — Stal Ib Brzezinka,

ZAVVIERCIAÑSKA 
KLASA „B“

W zawierciańskiej klasie „B" 
zmierzą się w niedzielę: KS 
Wysoka — Łazowianka Lazy, 
LZS Ciągowice — LZS Mrzy- 
glód. LZS Siewierz — Budow­
lani Ogrodzieniec. Swiatowit — 
LZS Blanowicc, Włókniarz Za­
wiercie — Górnik Poraj. War­
ta Ib pauzuje..

W kte „A

,09“ ZWYCIĘŻYŁ 
w Katowicach

Na starcie ulicznego wyścigu kolarskiego w obwodzie 
zamkniętym — zorganizowanego przez sekcję kolarską Gór­
nika „09“ Mysłowice z okazji uroczystości związanych 
z 600-leciem istnienia miasta Mysłowic — stanęło 44 zawod­
ników z najlepszymi szosowcami kraju: Stanisławem Gazdą, 
Andrzejem Piechaczkiem i Mieczysławem Wilczewskim 
(Ruch Chorzów), Stanisławem Kowalskim i Józefem Kali­
nowskim (Ruch Radzionków), Henrykiem Komuniewskim 
i Solarskim (Kolejarz Sosnowiec), Janem Kostem i Sikorą 
(Górnik „09“ Mysłowice) oraz wieloma innymi kolarzami na 
czele.

Wyścig rozegrany na trasie zam­
kniętej (jedno okrążenie wynosiło 
4.4 km), która wynosiła 80 km. 1 
Przez 12 okrążeń wszyscy faworyci 
jechali razem, a jedynie Sikora 
(na skutek defektu) zmuszony był 
się wycofać. Na 5 okrążeń przed 
metą z zasadniczej grupy ucickto 
dwóch kolarzy: J. Kalinowski 
(Radzionków) i Jochem (LZS Czer­
nies), którzy po dalszych dwóch 
okrążeniach uzyskali blisko minu­
tę przewagi. Na 3 okrążenia przed 
metą w pogoń puścili się dwaj 
dalsi kolarze: Stanisław Gazda i 
Stanisław Kowalski, którzy też 
doszli na ostatnim okrążeń:u pro­
wadzącą dwójkę, przy czym St. 
Gazda na ostatnich dosłownie me­
trach wyprzedził prowadzącego 
Kalinowskiego, którego minął rów­
nież i St. Kowalski. Wszyscy trzej 
uzo skali jednakowy czas 2:22,31 
godz. Jochem był 4 z czasem 
2:22.56 godz. Dalsze miejsca: 6) 
ęęszka (Gwardia Katowice) — 
2-23,01 godz., 6) piechaczek (Ruch 
Chorzów) — 2:23.27 godz.; 7) Wil­
czewski (Ruch Chorzów) — 2:23,27 
gedz.: 8) Komuniewskl (Kolejarz 
Sosnow cc) — 2:24.40; 9) Magnuski 
(Ruch Radzionków) — 2:24,40; 10) 
Kcst (Górnik .,09“ Mysłowice) — 
2:24.40 godz., 11) Solarski (Kolejarz 
Sosnowiec); 12) Chwiendacz (Gwar­
dia Katowice).: 13) Kazimierz Gaz­
da (Start Bielsko): 14) Bednarczyk 
(Ruch Radzionków); 15) Flaszka 
(LZS Myszków); 16) Mrcczko; 17) 
Szewczyk (Lędziny): 17) Michalik 
(Radzionków); 18) Nawara (Kole­
jarz Sosnowiec).

na

WYŚCIG AUSTRALIJSKI 
WYGRAŁ 

ZABOROWSKI (CHORZÓW)
Po południu rozegrany został

torre stadionu „09" wyścig austra­
lijski, w którym uczestniczyło 27 
kolarzy. Zwyciężył Zaborowski 
(Ruch Chorzów) przed Kaczmar­
czykiem (Gwardia) i Sikorą (Gór­
nik „09" Mysłowice). Komunlewski 
został wyeliminowany na kilka 
okrążeń przed końcem wyścigu.

W zoglgbiowskiej klasie „B

LZS BOBROWNIKI PEWNIE ZWYCIĘŻA
W tzw. centrali zaglębiowskiej klasy B dobrze zagrywają pił­

karze LZS „Orzeł" Bobrowniki, którzy tym razem odprawili z po­
kaźnym bagażem bramkowym drużynę kolejarzy ,,KS Dąbrowa" 
6:0 i w tej sytuacji pewnie usadowili się na czele tabeli.

.(iiiiiiiiiiiiiiniiiiiiiniiiiiiniiiiiiiiiiiiniiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiuiiiiimmmiiiiimiiiiiiiiiHii,

Zagłębiowska klasa A

GRUPA I
STAL IB — BRYNICA 5:1
POGOÑ BLACHOWNIA — 

STAL JEDNOŚĆ MYSZKÓW 
2:4

STAL — CYKLON 5:1
PORĘBA. Łatwe zwycięstwo gos­

podarzy nad zeszłorocznym wiceml 
strzem grupy, Cyklonem 5:1 (1:1). 
Bramki dla Poręby zdobyli: Ku­
bicki 2, Kolton, Majewski i Wąsik 
po 1, honorową bramkę uzyskał 
M. Surowiec.

40 min. Barglik. Po zmianie stron 
Czarni uzyskali wyraźną przewa­
gę 1 przy większym szczęściu mo­
gli zdobyć jeszcze no najmniej 2 
bramki. Pozostałe 2 bramki zdoby­
li: Sybis I Ocet po 1. W przedme- 
czu juniorzy Czarnych wygrali 6:3. 
GÓRNIK ZNME — CZĘSTO.

CHÖWKA 0:2

GRUPA I
LZS „ORZEŁ” BOBROWNIKI — 

KS DĄBROWA 6:0 (2:0)
Gospodarze posiadali zdecydo­

waną przewagę, przy czym w dru­
giej części meczu była wprost 
mipżdżąca. LZS nie wykorzystał 
dwóch rzutów karnych. Bramki 
zdobyli: Cieśla 3, Kadłubiec 2 1 
Głogowski 1. W przedmeczu ju­
niorzy LZS zmierzyli się z old 
boyami (nie przybyli bowiem ju­
niorzy Dąbrowy) i po ciekawej 
grze wygrali old boye 2:0. Bramki 
zdobyli: Mieczysław Polak 1 Ju­
lian Rabsztyn.

Kolejarz nie wiele miał do powie­
dzenia w pojedynku z Górnikiem 
,.09” Mysłowice i w rezultacie prze­
grał z „03“ w stosunku 2:4 (0:2). 
Górnicy przeważali przez ponad 
65 min. Bramki dla „09“ zdobyli: 
Kryza 2 oraz Zając (z rzutu kar­
nego) i Triner po 1. W przedme- 
czu juniorzy Górnika pokonali Ko­
lejarza 1:0.

...A NAPRZÓD 
w Wesołej

Szczęśliwe, bo szczęśliwe, . 
zawsze to zwycięstwo wywalczyli 
piłkarze Naprzodu Janów, wygry­
wając z Górnikiem w Wesołej 3:2. 
Spotkanie stało na zadowalającym 
poziomie. Bramki dla Naprzodu 
zdobyli: Penczyński 2 i Borzucki 1.

PORAŻKA STALI
W dalszym ciągu nie wiedzie 

się Stall Brzezinka, która przegrała 
kolejny mecz mistrzowski, tym 
razem z LZS „Jedność“ w Koszto- 
wach 4:5 (1:1). Bramki zdobyli: 
Emfinger 3 (w tym jedną z rzutu 
karnego) oraz Osoba 1.

Słabiutko spisali się piłkarze za­
wierciańskiej „Warty" i Górnika 
Sosnowiec. Zwycięstwo Warty 1:0 
zasłużone, ale i „wymęczone". 
Obie drużyny w tej formie nie 
będą miały łatwego żywota w li­
dze i dlatego 
muszą solidnie 
podopiecznych, 
jest za późno.

Baidzo himerycznie natomiast 
grają czeladzi anie. Na własnym 
boisku to jeszcze można wytrzy­
mać, ale na wyjeżdzie idzie im 
bardzo słabo. CKS zaprezentował 
w Częstochowie słabe widowisko i 
w pojedynku ze Skrą (0:2) niewiele 
miał do powiedzenia, 
ka“ natomiast wydaje 
do formy. Świadczy 
cięstwo w Piaskach.

trenerzy zespołów 
wz ąć s.ę za swych 

póki jeszcze nie

o
„Zagłębian- 
się wracać 
tym zwy-

ale

Rekordowe zwycięstwo 
piłkarzy ręcznych 

Włókniarza Sosnowiec

WYNIKI:
CZESTOCHO-
CZĘSTOCHO-

CKS BUDOWLANI 
WA — VICTORIA 
WA 4:1 (1:0). Bramki dla Budow­
lanych strzelili: Kowalski 2, Kor­
czak i Bednarski, natomiast dla 
Victorii W. Pędzlach.

PŁOMIEŃ MILOWICÉ — GÓR­
NIK WOJKOWICE 2:1 (1:0). Bram­
ki dla Płomienia zdobyli: Slabo- 
szewski i Czapla, a dla Górnika 
Górywoda,

KOLEJARZ SOSNOWIEC — RKS 
RAKÓW 2:2 (1:1).

WARTA ZAWIERCIE — GÓRNIK 
SOSNOWIEC 1:0 (0:0).

SKRA CZĘSTOCHOWA — CKS 
CZELADŹ 2:0 (1:0).

GÓRNIK PIASKI 
BIANKA 1:3 (1:2).

ZAGLĘ-

ZAGLĘB1ANKA 7b — LZS 
DOBIESZOWICE 2:1 (0:1)

Rekordowym zwycięstwem 31:14 
(13:4) zakończy! się pojedynek 
piłkarzy ręcznych Włókniarza So­
snowiec w Gliwicach z tamtejszą 
drużyną „Granicy“. Spotkanie to­
czyło się przy jednostronnej grze. 
Bramki dla Włókniarza zdobyli: 
Maszczyk 12. Kępa i Grabowski po 
8, Kandora 2 i Durbacz 1.

RKS Raków
Płomień Mii owi ce 
Budowlani Cz-wa 
Kolejarz Sosnowiec 
CKS Czeladź 
Skra Częstochowa 
Victoria Cz-wa 
Zagłębiania Dąbrową 
Górnik Wojkowice 
Warta Zawiercie 
Górnik Sosnowiec 
Górnik Piaski

3
3
3
3
3
3
3
3
3
3
3

5
5

7:3
8:6
9:4

6:5
2:7
4:6
3:3

W klasie

DERBY MIASTA 
WYGRAŁ HKS

Derby Szopienic w piłkarskiej 
klasię B. rozegrane pomiędzy HKS 
a rezerwą Naprzodu Janów, za­
kończyły się zdecydowanym zwy­
cięstwem HKS w stosunku 4:0 (1:0). 
Przez cały mecz szopieniczanie po­
siadali wyraźną przewagę 1 przy 
lepszej dyspozycji strzałowej, mo­
gli pokusić się o jeszcze wyższe 
(cyfrowo) zwycięstwo. “ 
HKS zdobyli: Dybula, 
ner I Fuks po 1. W 
juniorów HKS wygrał

Bramki dla 
Loch, Draj- 
przedmeczu 
również 4:0.

PORAŻKA „06“
Słabiutko spisała się natomiast 

LECHIA ,.06“ Mysłowice, która 
doznała na własnym boisku po­
rażki z GÓRNIKIEM Chełm Wielki 
w stosunku 1:4 (0:3). Przez cały 
mecz lekka przewaga gości.
...i STALI Ib BRZEZINKA

Stal Ib Brzezinka również prze­
grała u siebie z Górnikiem Ib 
Kostuchna 0:2 (0:1).

ZWYCIĘSTWO KONST ALU
Piłkarze Konstalu .,22" Mata Dą­

brówka podejmowali na własnym 
boisku rezerwę Ruchu Chorzów — 
w meczu o mistrzostwo klasy ,,B“ 
grupy III (katowickiej). Po nie- 
z wy Kle zaciętej grze Konstal wy­
grał 2:1 (0:1), przy czym do 82 
min. goście prowadzili 1:0. Ostat­
nie 10 min. to popisowa 
żyny gospodarzy, dla 
bramki zdobyli: - Bogocz 
W zespole ,,22" najlepiej 
gocz i bramkarz Felis.

gra dru- 
których i Rojek, 

grali Bo

W KLASIE „C
+ W zagłębiowskiej 

uzyskano następujące 
(przekazane nam przez działaczy 
zainteresowanych klubów sporto­
wych) LZS Orzeł Ib Bobrowniki 
— RKS Grodziec Ib 7:1 (4:1). Bram­
ki dla LZS zdobyli: Olszówka 6 
i H. Głogowski 1. LZS „Pionier“ 
Ujejsce - Górnik Ib Dąbrowa 1:5 
(0:3). Cztery bramki dla Górnika 
zdobył Karwala.

♦ W katowickiej klasie ..C“ 
rezerwa szopienickiego HKS zde­
klasowała rezerwę LZS „Jedność“ 
Kosztowy, uzyskując rekordowe 
zwycięstwo 14:2.

klasie C 
rezultaty

STRADOM — BUDOWLANI 
GRODZIEC 0:0

ZAGŁĘBIE — STAL IB 4:4 
GRUPA II

AKS — STAL BĘDZIN 2:0
NIWKA. B. trzecioligowiec AKS 

po jednostronnej grze, zwyciężył 
Stal Będzin 2:0 (2:0). Napastnicy 
AKS (Blachowski i Madera) posia­
dali 3 okazje do podwyższenia wy 
niku, jednak nie wykorzystali ich 
strzelając w ręce bramkarza gości, 
bądź też w aut. Na wyróżnienie w 
AKS zasłużyła cala drużyna. Bram 
ki zdobyli: Blachowski 2. W przed 
meczu juniorzy AKS przegrali ' '

CZARNI — GÖRNIK 
KAZIMIERZ 3:1

SOSNOWIEC. Mecz stal na 
brym .poziomie. Czarni wygrali 
służenie 3:1 (1:1). Do przerwy 
wyrównana. Prowadzenie w 
min. zdobył Ocet, a wyrównał w

RKS GRODZIEC — POLONIA 
SOSNOWIEC 4:1

GRODZIEC. Gospodarze nie mie 
11 większych trudności z uzyska­
niem zwycięstwa, nad Polonią z 
Sosnowca i wygrali w stosunku 
4:1 (2:1). Zwycięskie bramki zdo­
byli: Sebesta 2, Kantorski i Tro- 
nina po 1, natomiast honorową 
bramkę dla Polonii strzelił Party-

Gra wyrównana. Zwycięska 
bramka rila Zagłębiania zdobyta 
została z rzutu karnego.
RKS ZAGŁĘBIĘ Ib — SARMACJA 

BĘDZIN 4:0 (0:0)

ie.

za­
gra

5

UNIA — GÓRNIK ZAGORZE 
2:3

MYSZKÓW. Do przerwy gospo­
darze posiadali przewagę 1 mogli 
nawet prowadzić w wyższym sto­
sunku. po zmianie stron nie wy­
trzymali trudów meczu i upali:, 
przegrywając z Zagórzem 2:3 (1:0). 
Bramki dla Górnika zdobyli: Du­
dzik, Górka 1 Jamrozy po 1. na­
tomiast dla Unii: Polak i Npsz­
czyński (z rzutu karnego) po 1. W 
zespole Zagórza wyróżnili się: Szu 
mnlak i Jędrusik. W przedmcczu 
juniorzy Zagórza wygrali 3:1. Za­
wody prowadził Pawlik z Sosnow­
ca dobrze. Widzów ok. 200.
POLONIA SOSNOWIEC — 

UNIA MYSZKÓW 6:1

Gospodarze po przerwie wywal­
czyli dopiero przewagę. GÓRNIK Ib 
Piaski — GÓRNIK 
3:3 (0:2).

Na czele tabeli 
Orzeł Bobrowniki 
Idem Ib Wojkowice

Ib Wojkowice

znajduje s'ę 
przed Gornl- 
i Zagłębiem Ib.

Opiekę nad piłkarzami ręcznymi 
sprawuje obecnie reprezentant 
kadry narodowej — Suski ze E?par_ 
ty Katowice. Wydaje się. że owo­
ce jego pracy zaczynają być coraz 
bardziej widoczne. Niewątpliwie 
zdopinguje to młodzież poza szkol­
ną do zapisywania się do sekcji 
piłki ręcznej Włókniarza, bowiem 
pod takim kierunkiem można 
osiągnąć nawet lawy. Treningi od­
bywają się we .wtorki 1 czwartki 
na boisku (godz, od 17).

GRUPA II
GÓRNIK Ib Kazimierz — PŁO­

MIEŃ Ib Milowice 2:4 (0:2), UNIA 
STRZEMIESZYCE — UNIA ZĄB­
KOWICE 5:1 (3:1). Pojedynek
dwóch Unii wypadł na korzyść 
drużyny Strzemieszyc, która była 
zespołem zdecydowanie lepszym i 
wygrała zasłużenie. KOTLARZ 
SOSNOWIEC — GÓRNIK KLIMON­
TÓW 2:0 (1:0). Sosnowiczanie za­
grali dobry mecz i byli nieco lepsi 
od Górnika.

Na czele tabeli znajduje się Ko­
tlarz i wyprzedza lepszym stosun­
kiem bramkowym Unię Strzemie­
szyce.

PIŁKA RĘCZNA
Piłkarki ręczńe ¿2S Orzeł 

Bobrowniki wyjeżdżają na dru­
gi mecz mistrzowski (w nie­
dzielę) do Rokitnicy, gdzie 
zmierzą się z tamtejszym ze­
społem Górnika

Piłkarze ręczni Włókniarza 
Sosnowiec grać będą w nie­
dzielę o godz. 11.30 na własnym 
boisku (przy AL Mireckiegc) z 
Ruchem Chorzów w spotkaniu 
mistrzowskim w klasie „A“.

HOKEJ NA TRAWIE
Hokeiści na trawie Stali Sos­

nowiec — w meczu o mistrzo­
stwo II ligi państwowej zmie­
rzą się na własnym boisku z 
Iskrą Siemianowice. Spotkanie 
rozegrana zostanie w niedzielę 
o godz. 14.30 na boisku Stali 
przy Al. Mi reckiego.

BOKS
Pięściarze GÓRNIKA Zagó­

rze stoczą koleiny pojedynek 
w niedzielę o godz. 11 w Cho­
rzowie, gdzie przeciwnikiem 
ich będzie miejscowy Ruch.

SPARTAKIADY
W dalszym ciągu spartakiady 

miejskiej w Sosnowcu — roze­
grane zostaną: w sobotę i nie­
dzielę turniej ping-pongowy w 
sali Włókniarza przy ul. Bie­
ruta 15 oraz turniej w strzela­
niu na strzelnicy huty „Bu­
czek“. Strzelanie przewiduje 
się w niedzielę i poniedziałek.

W Wojkowicach rozpoczyna 
się spartakiada powiatowa dla 
powiatu będzińskiego. która 
w ostatniej chudli została (w 
ub. tygodniu odwołana i prze­
łożona na dzień 24 bm.).

W pełnym toku toczy się rów 
nież spartakiada Ziemi My­
szkowsko- Zawierciańskiej.

LEKKOATLETYKA
W sobotę (godz. 16.30). i nie­

dzielą <15.00) odbędą się na 
boisku Górnika ,,09“ w Mysło­
wicach zawody lekkoatletycz­
ne, w których startować będą 
najlepsi zawodnicy okręgu: 
katowickiego i krakowskiego. 
Warto więc będzie się wybrać 
do Mysłowic, jako że w ostat­
nim czasie 
okazji do 
szych.

nie ma zbyt wiele 
obejrzenia najlep-

TENIS
Lech ii ..06” Myslo- 

w niedzielę 
swych

Tenisiści 
wice rczegnają 
(godz. 1) na swych kortach 
zawody mistrzowskie ze Slavlą 
Ruda.

iiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiimiiiiimiiiiiiüimiiimiiiimiiin
iU!iiiiii!iii!iiii!!ii!ii!i!mi!iimiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiuiiiiiiiiii!iiiiiuiiiiHiiiiiiiuiiiiiiiiiinHiiiiiii!iiiiiHiiiiiiiiiiiiiii!immiiiiiiiiiiiinmi!iiminiiiii!iimminiiiiiiiiii
Dalszy sukces „Łaipwianki“

Drużyna „Łazowianki" v. Laz od początku przystąpiła do gwał­
townego natarcia na pozycję lidera i „gubienia po drodze” ry­
wali. Ostatnio „Łazowianka" pokonała Włókniarza Zawiercie 4:2 
i utrzymała się na pozycji lidera. Słabo spisuje się natomiast 
drużyna Budowlanych Ogrodzieniec, która doznała kolejne,: po­
rażki, tym razem na własnym boisku. A oto krótkie recenzje:boisku. A oto krótkie recenzje:

UDANY DEBIUT PIŁKAREK RĘCZNYCH

W ub. niedzielę zadebiutowały w rozgrywkach mistrzow­
skich piłkarki ręczne LZS „Orzeł“ Bobrowniki spotkaniem 
w klasie ,.A1’ z rezerwą Górnika Świętochłowice. Po ładnej 
i żywej grze, wygrały zawodniczki LZS (jedyna sekcja żeńska 
na terenie Zagłębia) w stosunku 5:4 (1:1).
Drużyna LZS wystartowała w składzie Kazimiera Wadow­
ska, Krystyna Kadłubiec, Lidia Czapla. Adela Kadłubiec. Iza­
bela Bada. Henryka Boroń. Wanda Sokola. Aniela Kadłubiec, 
Daniela Głogowska, Elżbieta Kulaj. Mirosława Olszówka.

Bramki dla LZS zdobyły: Kulaj 2 oraz A. Kadłubiec, Kr. 
Kadłubiec i Sokoła po 1.

ŁAZOWIANKA — WŁÓKNIARZ 
ZAWIERCIE 4:2 (3:1)

Gra stała na przeciętnym pozio­
mie. Bramki dla włókniarza zdo­
byli: Sabala i Kurek.

LZS BLANOWICE — LZS 
SIEWIERZ 1:2 (0:1)

Słaby mecz, przy czym nieco 
lepsi byli goście, którzy zagrali o 
wiele ambitniej. Bramki dla Sie­
wierza zdebyli: Hajduga i K. Cha- 
biński. natomiast dla Blanowic 
Wl. Grzesik z rzutu karnego.
SWIATOWIT — GÓRNIK PORAJ 

3:1 (1:1)
Łatwe zwycięstwo Swiatowitu.

Bramki zdobyli: Buła, Asenkow- 
ski i Krawczyk po 1.
BUDOWLANI OGRODZIENIEC — 
WARTA Ib ZAWIERCIE 0:4 (0:1) 

Dobry mecz. Lekka przewaga 
gości przez całe spotkanie.
LZS MRZTGŁÓD — WYSOKA 4:6

Przeciętny poziom meczu, gra 
ostra i niejednokrotnie wykracza­
jąca poza ramy przepisów, sędzia 
slaby, nie potrafiący zapanować 
nad sytuacją na boisku. Bramki 
dla Wysokiej zdobyli: Borowiec­
ki 3, Pawelec, Kański 
ski po 1.

i Nowakow­

Łazowianka Łazy 
Warta Ib Zawiercie 
Swiatowit
KS Wysoka
Włókniarz Zawiercie
LZS Siewierz
LZS Blanowice
LZS Mrzygłód 
Górnik Poraj 
Budowlani Ogrodź. 
LZS Ciągowice

3
3
2
3
3
2
3
3
3 
3
2

3
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